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wouuaAcja Marois 4, ivi, 1409-44 Wo 
idministracju Karols 2, Telefon 1834+ 
Redaktor 1 jego zastępca przyjmuje 
od gay do àpo „południa. 
wa BiU xD PAK ZY ATE | 
PAEN UNDRA A, We MAKA B odbiara- 
diem numerów W adniihiatracji „Kcha” 
3 2t 10 gr. Odnoszenie do domów 40 gr 
Od dnif Ffycznia 1933 r. prenumerata 
EE O 4. przesyłką POCKACĄ JEJ - 
woal sa. sdgr msg PP dy Eo, 
(pag. capl sgh (acóryt 
Proc eaaa tnyrzajccha 4 % M gr. 
Artykuly nadesno ihi bama knina Aie 
norarjum uważane “ës © bespłftne 


Rękopisów aarówne użytych jak l od- 
rruronych róflakcja nie twra. 


W kniei Dąbrowieckiej pod Łukowem od- 
słonięio pomnik ku czci ka, Stanisława 
Brzózki, jedusezo z ostatnich i nawytrwal- 
szych 

Pomnik 
gcowych organizacyj i towarzystw z okazji 
stycznia 


wodzów 
zabudowany został staraniem miej- 


pow t nia si yczniowe go 


wybuchu 
wego, 


> i ę 
„0 rocznicy powstania 


Rok IX. Nr. 19 


Łódź, czwartek 19 stycznia 1933 r. 
OSETII Y OATI 1 PTZ RKA TY PESO T Na , EN 


Ostatnie chwile morderców księdza Masłowskiego., 


NY DO POCMLOWANIA KAZ 


Żarliwa modlitwa Bednarczyka. 


LKA ODTRĄC 


Poznań, 19.1. (od wł. kor.) Gdy 
nadeszła decyzja Prezydenta Rze- 
czypospolitej odrzucaiaca prośbę m 
brońców -w sprawie ułaskawienia 
Grelki' i Bednarczyka skazanvch na 
śmierć za zabójstwo księdza Masłow 
skiego == do celi Bednarczyka udał 
się zakonnik Franciszkanin, przed 
którym 

skazaniec wyspowiadał się 
ze skruchg, a po wyjściu księdza 
modlił się w -dalszym ciaru. 

Natomiast Grelka odmówił przv 
jecia kapłana oświadczając. że w 
Boga 

nle wierzył i nie wierzy. 
Nie pomog?łv prośby dwu sióstr Grel 
ki, które w tvm czasie przvbvłv abv 
pożegnać się z bratem, W ostatniem 
życzeniu skazańcy żadali dostarcze- 
nia im 

czekolady, baczków, tortów 

i panierosów. 

Życzenia te zóstałv spełnione. Ostat 
nia noc Bednarczyk spedził bezsen- 


nie, natomiast Grelka spał od półno- 
cy do godziny 4-tej nad ranem. 

O godzinie 4-tej przvbvł do wię- 
zienia kat Braun z pomocnikiem Cu 
kierskim i zameldował się u prokura 


| tora. Prokurator udał się do celi Bed 


narczyka i zakomunikował mu 
odmowną decyzję 
Prezydenta Rzeczynospolitej. 
Na twarzy skazańca odbiło się silne 
wzruszenie. Przez chwilę zdawało 
się, że zemdleje, Zawiazano mu oczy 
i wyprowadzono z celi w  towarzyv- 
stwie kapłana i zwvkłej w takich wy 
padkach eskorty wieziennej. 
Bednarczyk poszedł pod szubie 
nicę 
krokiem wolnym 
trzęsąc się z wrażenia. Zawisł na szu 
bienicy o rodzinie $ min. 48 rano do 
ostatniej chwili modlac sie żarliwie. 
Nastapita egzekucja  Grelki, który 
stanowczo 
odmawiał poiednanła sle 
z Bogiem. 


Zdementowane pogłoski o wystąpieniu z Ligi Narodów. 


Japończycy zahamowali ofenzywę Chińczyków 
ZAĄAGEH POW$TAŃCÓW NA POCIĄG oaan 


Genewa, 19 stycznia. (Tel. tol.) 
W Paryżu są zdania — że wystąpienie Ja- 
ponji z Ligi pociągnęłoby za sobą odebra- 
nie jej mańdatu nad b, kolonjami niemiec 
kiemi mu wyspach  Ooęanu Spokojnego 
(Marjany į Karoliny) 
Traktat W ersalski. 

Prasa lewicowa nawołuje do zerwania 
z Japonią stosunków dyplomatycznych i 
handlowych ze strony 

wszystkich członków Ligi. 

Tokio, 19 stycznia. (Tel. wł.) Urzędo- 

wo donoszą, że podana przez jeden z fran 


 WOEZEZ RPA Z TAPE ZET KIE ROOT EZ JRZPROSAACZO 


Były ambasador amerykańsk' 
w Polsce 
oskarżony o sprzeniewierzenie miljona dolarów. 


Nowy Jork, 19 stycznia. B ambasa. 
dor Stanów Zjednoczonych w Polsce p. 
John Willys postawiony został obecnie 


przez sądy nowojorskie w stan osknrże- 


nia 
mia 


miljona dolarów. 


nadanego jej przez ! 


z powodu rzekomego sprzeniewierze- hol bierze udział urmja, 


cuskich dzienników wiudomość o rzeko- 
nymi bezwzględnym zamiarze ” wystąpieniu 


kp 


Dzięki” współdziałaniu samolatów z cięż 
ARAT d tanw Się Yapontay ko, zafiń- 


Japonji z Ligi Narodów nię odpowiada |mować ofenzywę Chińczyków, tak, żę obe 


prawdzie. 
Waszyngton, 19 stycznia. (Tel. wł.) 
Jeden z człóaków ambtusady francuskiej od- 
hył z podsekretarzem stanu Castlem kon- 
ferencję na temat ewentualnego ustanowie- 
nia dokoła Pekinu _ neutralnego pasa 
w razie dalszego posuwania się wojsk japoń 
skich w glab terytorjum chińskiego. 
Szanghaj, 19 stycznia, (Tel. 
mikat japońskiego sztubu generalaego 
laje z Mukdenu, że mi jędzy stacjami 
dżîn a Szumjan powstańcy chińscy 


idący z Mukdenu  wykołeił się. 

16 osób straciło w tej kamstrofie 
Wojskowe władze japońskie dokonały 
regn aresztowań. 

Tokio, 19 stycznia, (Tel. 
sztab japońskich sił zbrojnych komunikuje, 
że w ofenzywie chińskiej w prowincji Dże | 
licząca 45.000 żoł 


życie. 
sze 


|nierzy. 


Pożar 


holenderskiego. 


W Rotterdamie spłonął 
największy holenderski 
teatr kabaretowy „Are- 
na”, własność Polaka 
Tuszyńskiego. 


E 


BEZKONKURENCYJNE PLACE 


Tanio | na dogodnych warunkach, tylke w Ju'janowie | Marysinie III. Już niewielka Ilość 
Langówku 


PLACÓW pozostała w; JULJANOWIE, sa ul. 


Równie» prawie przy zakończeniu świeża parealacja terenów © 


e owego. Lezao się z czasem, idziemy na rękę 
zą senę i na dluższą rozołatę. Chętnie udziela 


„ZARZĄD DOMINIMUM 


Gen. Sowińskiego, place z lasem i na 
ul Łagiewnickiej aż do toru ko 
kupującemu, oddając mu plac za możliwie majtań 


informasi i 


JULJANÓW - MARYSIN MI“ 


w Łodai, ul, Piotrkawska 104, tel. 7225-88 
adbywa 


w miadziala I świeta 


sie oczy uk Geo. Sowińskiage 1i- 


wł.) gk SĄ 
Cho. | 


uszko | 
bil tor kolejowy, tak że pociąg o.obowy 


wł.) Główny | 


|| ujtiętnow tun EE 


cie toczy się tylko wojau pozycyjna. 


zaprzysiężenie 
arm i brazył jskrej. 
KK - 46 APP WYK; 


4 Pomaga, 


WWE AN 


Prezydent Brazylji Vargas wręcza jednemu | <= 
z nowozaprzysiężonych oficerów, symbolicz 
ny szablę, Ponowne zaprzysiężenie całej 
mji bruzylijskiej stało się konieczne 
z powodu kilkakrotnych przewrotów polí- 
tycznych, które zupełnie poderwały poję- 
cie wierności wśród wojska. 
ALTEA PT IE „A ET TSO 


Herbatka środowa 
w Belwederze. 


Warszawa, 19.1. Wczoraj w sa- 
lonach belwederskich marszałko- 
wa Piłsudska wydała zwykłe środo- 
we przyjęcie — herbatkę 


dlą świata towarzyskiego. 


W przyjęciu wziął udział marsza- 
tek I Jsudski prowadząc ożywioną 
rozmowę Z przedstawicielami 


państw obcych. 


Dolar i funt w Lodzi 


Prywatnie dolar papierowy w żąda- 
niu 8.92, w płaceniu 8,91; dolar złoty w 
żądaniu 9, w płaceniu 8,99; funt angjel. 
ski w żądaniu 30, w- płaceniu 29,75; 
rubel złoty w żądaniu 4.68, w płaceniu 
4,65; marka w żądaniu 2.12, w płacemu 
2,11; za 100 franków francuskich w $g- 
daniu 35, w płaceniu 84.85. ~- - 


Mimo to w drodze na miejsce stra- 
cenia towarzyszący mu kapłan od- 
mawiał bez przerwy modlitwy. Kie 


dv jednak w ostatniej chwili ksiadz 
podał Grelce krzyż do ucałowania 
bandyta 


odtracił rękę kapłana... 
O godzinie 6-6 min. 13 Grelka 
został powieszony. 


OSTATNI LIST SKRUSZO 
NEGO GRZESZNIKA. 


Po egzekucji w celi Bednarczy- 
ka znaleziono kilka słów, skreślo- 
nych na kartonie od ciastek do `o- 
brońcy jego adw. Baranowskiego i 
jego żony, którym Bednarczyk dzię 
kuje za troskliwa opiekę, jaka go ©, 
toczono w ostatnich godzinach 
go życia. 


ża; 


CENY OGŁOSZEŃ 
Przed lakstem Ł | |-xza strona W gr. 
za w. mm 1 tam otr. 5 tam w tekście 
6 «r. 
irobne 12 gr. sa wy- 


46 gr. nakroicgi 
strona 10 tarnów 


awycz ib gr. 


res dla poszukujących pracy 
najmniejsze 
nearobot 1 at 
o 60 proc drożej 
me | trójkolorowe ©0 100 proc 
Za termin druku | treść ogloszeń 


administracja nie odpowiada, P, K. O 
Nr Rona 


10 
głoszenie L30 gr 


ET. 
dla 
Ogłoszenia dwukolorowe 
Ogloszenia sagranics 


drożej 


Chiński pręgierz. 


Na ulicach Pekinu ustawiono szereg khutek 
drewnianych, których będą zamykani 
wystawiani na widok publiczny kupey 
chińscy, sprzedający japońskie towary 


w 


Egzekucja w Będzinie. 
Makabryczna walka o stryczek 


na którym powieszono mordercę policjanta. 


Będzin, 19.1. Wczoraj rano na 
dziedzińcu więziennym w Będzinie 
wykonano wyrok śmierci na bandy 
cie Knapiku. 

Do ogłoszenia wyroku śmierci 
przez sąd, oraz scenv pożegnania 
się z rodziną skazaniec zachowuje 
zdumiewająco zimną krew, co nawet 
wśród sędziów wvwołuje dreszcz 
zarozv. Kiedy jednak policią wvbro 
wadziła go z sali rozpraw nerwy ska 
zańca 

nie wytrzymały i zemdlał. 
Karetka więzienna pod silną eskor- 
ta policji odwozi go do wiezienia w 
Będzinie. 

Zanim zamkneła się brama wie 
złenia. ze skazańcem rozmawia jesz- 


cze kierownik komisariatu sosno- 
wieckiego, który pyta go, czy zdaie 
sobie sprawę z powagi chwili. Kna- 


pik odpowiedział: „O ile dostanę 10 
lat. no to zasłużyłem, lecz jak mi 
dadzą 

20 lat wiezienia, 
to sie powiesze. a o śmierć moją 0- 
skarże prokuratora”. 

Wskazuje to, iż skazany był pe- 
wien ułaskawienia... 

Knapika zamknięto w tej samej 
celi, nad która czuwał snecialny do 
zorca. Do więzienia przybył ksiadz, 
lecz zapytany skazaniec, nie chcial z 
nim rozmawiać. Napisał on list do 
dvr. Niedzielskiego w Szczakowej, 
polecając jego opiece dzieci. Dopie- 
ro o północy Knapik sam poprosił 
o księdza, a kiedv przybył do celi — 


spowiadał sle, 
Kapłan zabawił ze skazańcem około 
2 godziny, poczem widać było na 
K. spokój i iakby rezvenacię. 
O godzinie 4,30 skazany położył 
sie spać i send 3. wowBiid add natychmiast zasnał. 


Ogłoszenie bulli o roku świętym 1933-34. 


Do godziny 6 spał jak dziecko, lecz 
zaraz potem przebudzono go, 

O godzinie 6.30 do celi skazańca 
wszedł naczelnik więzienia i straż, 
policja. lekarz powiatowv, ksiądz, 
obrońca skazanego, sędzia I prokura 
tor. 

Skazańcowi zakomunikowano, że 
Prezydent nie skorzysta? z prawą 
łaski, poczem sedzia jeszcze raz od- 
czytał mu wyrok śmierci. Głucha 
brzmiały słowa sedziego, odhiiaiac 
od ścian ciasnej celi, śmiertelną ci- 
sza zaległa gmach, w którym czuć 
bvło zimnv powiew śmierci. Skazan 
niec 

pozornie zachował spokái. 
lecz nerwowy skurcz twarzy mówił 4 
walcę wrzącej wewnątrz. 

Kiedy sędzia skończył czytać wyrok 
— zwrócił się do obecnego kata, mó- 
wiąc: „Kacie w imieniu sprawic dliwości 
wzywam cię do wykonania wyroku!” 
Ten ostatni zasalufował, a straż wię- 
zienna wyprowadz.ła skazańca, za któ. 
rym wyszli obecni. 

Punktualnie o godz. 7,15 skazańca 
wyprowadzono na dziedziniec, zawiązue 
jąc mu oczy chusteczką, W rogu dzie- 
dzińca sterczał ponuro  wygladający 
niewielki drąg z ramieniem. Skazań. 
ca za ręce doprowadzono do miejsca 
kaźni. 

W tym czasie przed gmachem zebrały 


się tłumy ciekawych, którym dostępu 
bronił zamknięty kordon policji. Dach 
po kowej remizy tramwajowej i do 
mów zaległy 
żadne sensacji tłumy. 
Kiedy skazaniec zmalazł sie na stoł- 


ku podniósł nagle rękę do góry, wyra- 
żajac swe ostatnie życzenie: „Ubranie i 
rzeczy oddajcie rodzinie, a odszukajcja 


(Dokończenie na str. 2-61) 


Osłczytanie bulli o ogłoszentu roku świętego 1933—34 ku  uczczeniu 
śmierci 


1900 - łecią 


i zmartwychwstania Zbawiciela, w bazylice św. Pawi w Rzymie, 


Sw. x 


Niemcy nie wystąpią nigdy 


w sprawie rewizji granic wschodnich? 


Paryż, 19.1. (tel. wł.) Berliński 
korespondent Havasa donosi. że nie 
mięcki min. spraw zagranicznych v. 
Neurath oświadczył udzielając mu 
wywiadu. a zapytany miedzy in. w 
z 


Atleta August Bryła 
skoczył z 3-go piętra na bruk, 


Berlin, 19.1. (tel. wł.) B. mistrz 
Europy w walkach zapaśniczych 
August Brvła z Wrocławia. znany 
również ze swoich wvstępów w Pol: 
sce, popełnił w dniu -wczorajszym w 
Stutoarcie samobójstwo, rzucając 
sie z trzeciego piętra hotelu, w któ- 
rym mieszkał. 


sprawie granic Wschodnich oświad- 
czył, że rząd niemiecki 
sam nle podejmie nigdy 
Inicjatywy 
rewizji granic wschodnich. 
miast gdyby Niemcy mieli 
sać w Genewie nowe umowy 

o uznaniu granic wschodnich, 
wówczas nigdy tego nie uczynią i 
przeciwnie, dążyć będą do ich re- 
wizji. 

W niemieckich miarodainych ko 
łach rządowych zaznaczaja. że mi- 
nister v. Neurath nie udzielił takiego 
oświadczenia korespondentowi Ha- 
vasa, natomiast podkreślaja. że podo 
bne oświadczenie jest zgodne ze sta 
nowiskiem rządu niemieckiego. 


Nato- 
podpi- 


Krwawa bitwa przy pisku kobiet. 
Jeden trup i kilku rannych. 


Wilno, 19 stycznia, Wieś Łuszczewi. 
cze, gm. komajskiej, stała się terenem 
burzliwego zajścia. Kilku mieszkańców 
tej wsi wszczęło ze sobą spór na tle po- 
rachunków osobistych. 

Do zwaśnionych przyłączyli się 
sąsiedzi, którzy podzieliwszy się 
dwie grupy od słów 


przeszli do czynów. 


W ruch poszły kije, noże, sierpy i 
inny spręt rolny. Nie pomogły krzyki i 
błagania zgromadzonych kobiet, które 
starały się wszelkiemi siłami uspokchć 
swoich mężów i synów. Rozpaleni wa! 
ką wieśniacy wydobyli wreszcie z kry 


inni 
na 


jówek „obrezanki” i zaczęła się walka. 
Dopiero kiedy padło kilka ofiar z oby- 
dwu stron walkę przerwano. Na polu 


„chwały” legł Juljan Stańczyk ugodzeny 
nóżem w plecy oraz rażony kulą w pierś 
Bolesław Czapla ciężko ranny oraz 
trzech innych wieśniaków odniosło Iżej. 
ee rany. 


az a BN W 


Doktór Í 


ZIOKKOWSKI ; ÓDŹ-BRZEZINY 


UL. 6-go SIERPNIA 2. 
Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe. 
ad $-ej do 830 2 412 9 wiecz, 

w oiedziełę od 10 do i po pał. 


DR. MED. 


Ą,FELDĄANŃ 


akuszer - ginekolog 
Zawadzka 10. 


Teleton 155-77 


Przyjmuje od 9 — 12 i od 3 — 5 pe poł. 


r med, 


MARKOWICZOWA 


Choroby skórne : weneryczne. | 


zawadzka 14 . 
telefon 166-35. 
Przyłmułe od 8 do 10 rana 1 od 3 dn 8 wieczół 


Doktór | 


M. $SZU4MACHER 


Choroby skórne i weneryczne 


Piotrkowska 56. Tel. 148 -62. 
Pray muje codziennie od H/, — 4 ppł. 
tod 6 — 9 wiecz w niedziele |! święta 
od 10 — 1 w poł. 


Dr, med. 


BERĄAŃ 


Specjalista chorób weneryczaych, 
skórnych I moczopłciowych 


Cegielniana 15 tel. 149-07 


Przyjma e od godz. 8-el do ll-ei i od 4-8i do 
Baj w miedzele i święta od godz. 9-aj do l-ej. 


Spet, chorób skórnych, wenerycznych 
| moczopłciowych 
przeprowadził się na ul. 


Piotrkowska 90, 


telefon 129-43. 
Przyjmuje od 6 — 2 i od 5 — 9 wiecz 
w niedziele ! święta od 8 — 2. 


Dr. med. 


Z. STACHOWSKA 


akuszerja i choroby kobiece 
przeprowadziła się na 


Piotrkowską 153. tel. 145-10 


przyjmuje od 4—7 wiece 


ZAGINĄŁ pies czarny railerek z czerwoną 
wstążką. Oddawca za wysokiem wynagro- 
dżeniem zechce takowego zwrócić na ul. 


Sienkiewicm 38 u dozorcy. 


Kino 'diwiękowe 


„CZARY 


Szamg. 


| 
$. KANTOR | BORNSTEIN 


Dziś bezkonkurencyjna prem era. 


„PODNIEBNI RYCERZE” 


Nad progre- PEPER it Wszyscy na wycieczkę? 


O krwawej bójce zaalarmowano poste 
runek policji w Komajach skąd przyby- 
ła konna policja. 

Ciężko i lżej rannych przewieziono 
do szpitala powiatowego. 

Zwłoki zabitego zabezpieczono na 
miejscu. Policja prowadzi dochodzenie. 
celem wykrycia sprawców zajścia. 

W wyniku pierwiastkowego dochodze 
nia aresztowano czterech wieśniaków, 
przy których 

znaleziono obcięte karabiny. 

Wszystkich aresztowanych  przewie- 
ziono do więzienia, 

Stan ranngo Czapli, mieszkańca ws; 
Lachowicze znacznie się pogorszył tak, 
że lekarze mają słabą nadzieję utrzy- 
mania go przy życiu. 

W ostatniej chwili dowiadujemy się 
iż policja aresztowała jeszcze 2-ch u 
czestników tej walki. 

Dalsze dochodzenie prowadzone jest 
w trybie przyśpieszonym. 


Komunikacja Autobusowa | 


4utobusy do Brzeżin odchodzą a postoju własnego 
przy ui Brzezińskiej Nr. 144 Odjazd co godzinę, po 
Gzęwery od godz. 8-0] rano do 71-6] wiec 
Dojasń tramwajami Nr. I 1 6 


wezwanie. 


Przypadkowych świadków zai- 
ścia — bóiki ulicznej dvplomowane- 
nego inżyniera Jana Kloczkęwskie- 
so w dniu 2-20 stycznia r. b. przy 


ul, Narutowicza, uprzejmie upra: 

sza sie o łaskawe składanie swvch 
F a fi 2 

adresów w adm. „Echa* ul. Karo 


la 2, sub. „T. P.*. celem wykazania 
alibi osób niewinnie nosadzonych. 
z poważaniem 

T. Piotrowski, 


A Z 


Porady życiowe udziela 


GRAFOLOG 


„Analys i S* 


Łódź, Gdańska 135, front, parter. 
Od 3—7 po pot (Telef. 227 81). 
Płóśmienna analiza zł, 2 50. 


Zakłady 
Radio Elektrotechniczne 
J. M. Cybart i S-ka 
Łódź, Gdańska 135, tel 227-81. 
Przeróbki asarstów do sie:i. Magnesowanie 


słuchawek, Ładowanie i wypr. akumulatorów. 
Aparaty własnej koostrukcji. 


Dr. mód. 


L. NITECKI 


choroby skórae, weneryczne 
i moczopłciowe. 


NAWROT 32, tel. 213-18. 
Przyjmuje od 8—9 rano i od 4—8 wiecz. 
w niedzielę i święta od 9 do 12 w poł. 


DOKTOR 


akuszerja, choroby kobiece 


powrócił i przeprowadził się 


ua ul. RzgowskąĄ 5. Tel. 191-08 
wejście: sieradzka 1. 


Przyjmuje od godz. 15-ej. do 18-ej. 


piem — Kopernika 32. 


IERDZIKOWSKI Narcyz, zum. Myślę 


ska 3, zagubił legitymację wyd. w Fundu- 
-2u Bezrobocia. 


w EISS Erwin, zam. Odyńca 61, zugubił le- 


| wirymację Funduszu Bezrobocia. 


DOM, 10 mieszkań, sklep, 4 piace, sprzedem 
tanio z powodu choroby. Lewy, w. Dąbrowa, 
gm. Chojny Nr. 15. 


EET Pierwszy rar w Łodzi. 


ECHO. 


GDZIE TAK ŚPIESZYSZ? 
— SŁUCHAĆ RADJA. 


Za 10 groszy. dsiennie 
mam w domu 


operę. operetkę, słuehowiska. muzykę 
ciekawe audycje i moc aktualności, 


ZAŁOŻ SOBIE RADJO 


a najlepiej idealny komplet 
DETEFON z AMPLIFONEM 


Do nabycia w sklep'e firmy BLOCK-BRUN, 
ul. Piotrkowska 104 
| w Urzędzie Pocztowym Nr. 1. 


= = 
Zdarzenia i wypadki 
ubiegłej doby. 

(©) W całych Niemczech środkowych i pół- 
nocnych odbyły się wczoraj wielkie demonstra- 
cie monarchistyczno-.odwętowe z racji 62-rocz- 
niszy proklamowania cesarstwa niemieckiego. 
Na sejmie pruskim | Reichstagu wywieszono fla 
gi cesarskie na. polecenie 
dentów 
(—) .Dally Tslegraoh* donosi. iż rząd francuski 
rozważa obecnie sensacyjne posunięcie miedzy- 
narodowe dotyczące przyszłości Austrii. Fran. 
cja dąży — zdaniem dziennika — do tego. aby 
Austria stała się republiką neutralną na wzór 
Szwajcarii | aby Liga Narodów wzięła na sie- 
bn gwai.ncję neutralnego statutu Austrii. Roz- 
wiązanie tego rodzaju byłoby ostatecznem poło. | 
żeniem kresu niemieckim marzeniom anschłus- | 
sowym 

(—) W komisii administracyjnej Sejmu prze- 
prowadzew dvskusje nad systemem wybor. 
czym do rad miejskich | magistratów. Z ramic- 
nia kola klubu rządowego zapewniono. że prze- | 
wodniczący rad miejskich będa wybierani w) 
Warszawie Lodzi, Krakowie, Poznaniu, Lwowie 
i Wilnie ta zasadzie statutów tych miast. któro 
będą wprowadzone w drodze dekretów. 

(—) W komish budżetowej seimu obradowa- 
no nad preliminarzem Ministerstwa Spraw Woi- 
skowych. które reprezentował genera? Sławoj 
Skladkowski. Budżet referował posel Polak'c. 
wicz. Zwrócił on uwagę na olbrzymie zbrojenia 
naszych sąsiadów. Niemcy wydają na Reichs- 
welirę półtora miljarda złotych Sowiety 6 mil 
jardów- złotych. Wydatki Polski są o wiele 
immięisze, Dzięki jednak poczynionym oszczęd- 
nościom udało się Mihnfsterstwu przeprowadzić 
wniezależniewe lotnictwa 1 wyrobu broni oraz 
amunicji od zagranicy, Kównież materjały łącz. 
ności są pochodzenia krajowego. 

Prowadzone od 6 lat doskonalenie | specjali- 
zacja kadry zawodowej uiednistajniły: 1 podniow 
sły pozom władzy kadry, Wkrótce, Wydana 
będzio jmstrnkch o doskormaler/u kadry: Wszy- 
stkie pracy woiska w zakresie organizacyjnym | 
odbywają się pod hasłem największego dosto- | 
sowania słę do możliwości budżetowych państ- 
wa pzy lednoczzsnzm zagwarańtowaniu po- 
trzeb pokojowych wojska i  nieobniżenia iego 
zdolności obronnych. 

(—) Zgodnie z tem 
ster inż. Ludkiewicz na posiedzeniu komisji 
budżetowej Sejmu podczas rozpatrywania bu- 
dżetu Mimisterstwa Rolnictwa | Reform Rel 
nych. dowiadujemy się że w dniach naj 
bliższych wpłynie do Sejmu projekt ustawy w 
sprawie zaniechania ogłoszenia na ròk 1933 
wykazu lImiennego gruntów podlezarących 
przymusowemu wykupówi na cole reformy 
rolnej. 

(-—)W związku z podejmowaną obecnie na 
szerszą skalę akcją zniżki cen artykułów prze | 
mysłowych należy podkreślić że rzad rzica-| 
jąc to hasło. obniżył wydamle ceny wy-| 
robów monopolowyvch, taryfy kolejowe na 
przewóć szeregi artykułów stopę proce 
tową od pożyczek w bankach państwowych 
itd | 

W wyniku dalszej 


hitlerowskich prezy- 


akcji rządu obniżył c 
ny swych wytworów szoreg gałęzi wytwćr=-| 
czości. Obmżyli o 16 do 1] proc. Swe ceny | 
producenci żołaza | jego pochodnych o 24 proc 
obniżyły huty ceny szkła okłennego, wytwórcy 
wapna chlorowego zredukowali swe cenniki o 
15 préc, kwasu siarkowegó o 25 proc, nawo | 
zów potasowych o 15 proc. ftd. Pozostaje jed- | 
nakże wiele innych odłamów przemysłu które | 
dotąd jeszcze cen swych wyrobów nie obniży- 
ly. 

Energiczna akcja rządu w kierunku przywró 
cenia zachwianej równowagi pomiędzy wy- | 
twórczościa rolną a przemysłową. obejmie mię- | 
dzy inneml przedewszystkiem również tę arty. 
kuły przemysływe. które znajdują nalszersze za- 
stosowanie w rolnfotwie, Fabryki narzędzi rolni- 
czych więc muszą obniżyć ceny przyrządów, 
szanowiących dla rolnika sprzęt niezbędny na- 
bywany masowo iak widły- łopaty itp. Reduk- 


cii również muszą ulec ceny worków jutowych | na 


ft d. 

Akcja rządu w kierunku obniżenfa cen tych 
artykułów będzie prowadzoma w sposób bardzo 
energiczny. 


stów, którzy przygotowywali zamach stanu. 
Barcelonie skonfiskowano 3.000 


tomb. 

(-—) Wskutek spadku trekwencii w tramwa- 
jach łódzkich o 37 procent postanowiono obni- 
żyć płace od 5 do 15 procent. Honorarja zarzą- 
dit będą zredukowane o 25 procent. 


SPRAWA TYTONIÓWEK. 

Nowe gilzy wynalazku polskiego, pod 
nazwą „tytoniówki* uzyskały ostatnio ze- 
zwolenie Departamentu Służby Zdrowia 
w Ministerstwie Opieki Społecznej, który 
pismem z dniu 24) grudnia 1932 r. („Moni 
wór Polski“ z dnia 31.X1I-1932 r.) zawia 
domił, że niema zastrzeżeń co do określe- 
nia tych gile, jako „gilz z bibułki z 
włóknami tytoniowemi pod nazwą „tyto 


|niówki". 


Emoeiouująsy dramat lotalczy 
w 12 sektach obfitujący w brawurowe 
i karkołomae sytuacje 


QE28* Bi + 


co zapowiedział mi i. |: 


| euańć za ściany obraz | tańczyć po podłodze, 


| czy miał odwiedzić, 


Nr-19 


Egzekucja w Będzinie- 


(Dokończenie ze str. I'ej) 
również mój nowy zegarek” „..na wie- 
ki wieków Amen". 

W tej chwili kat, sol na wyż. 
szym stołku z rękami, białych rękawicz- 
kach założył mu pętlę na szyję. Ska 
zaniec wzdrygnął się mimowoli, a u- 
słyszawszy ciche i pełne powagi słowa 
kapłana: „Niech będzie pochwalony Je- 
zes Chrystus” — odpowiedział — „Na 
wieki wieków amen". Były to jego o- 
statnie słowa, w momencie tym bowiem 
zawisł w powietrzu. 

minutach lekarz 


Po 20 stwierdził 


zniszczony garnitur, spełniając w tem 
sposób jego ostatnią wolę: 

O przesądzie į zabobonaąch naszego 
ludu świadczy fakt, że tłumy  żebwały 
wprost ọ kawałek stryczka z wisjelca, 
który udało. Się. zdobyć niektórymi. 
Małe, centymetrowej więlkośći . kawa- 
teczki powroza, kj: ś ma przynieść 
szczęście, chówano jak rzeczy najdroż. 
sze. 
O godz: 8 opróżnił się dziedziniec, 0d 
płynęły tłamy, a miejsce kaźni 

zaległa cmentarna cisza. 
Tylko jeszcze groźny słup miówił o 


zgon. — Trupa odczepiono, składając aj l «e jaka rozegrała się przed chwilą. 


do trumny, poczem ubrano go w stary 


Sprawiedliwości stało się zadość. 


$ZCZĄTKI $PALONEJ WALIZKI 


zdradziły notorycznego złodzieja. 


Z Piotrkowa donoszą: 

Przed kliku dniami przybył z Prancji do 
Polsk) Piotr Jankiewicz, reemigrant, który 
odwiedził w pierwszym -rzędzie swego brita, 
zamieszkałego w Piotrkowie przy ul. Topo- 
lowej, a następnie planował powrót do swych 
rodzinnych stron. t. j. do wsi Zaborów (am, 
Szydłów). Jankiewicz naladował na furmankę 
swój dobytek spakowany w kilku tobołach I 
walizce, polecając furmanowi odwieźć te rze 
czy do młejsca przeznaczenia. Tymczasem na 
ulicy Piłsudskiego, obok koszar wojskowych 


z wozu tego skradziono walizkę, w której 
Jankiewicz miał schować 

1.000 złotych 
oraz tobół z pościęłą i bielizną. Poszkodowa- 


ny, jakkolwiek strate zauważył po pewnym 
czasie, jednak z niezrozumiałych wzqędów 
nie zameldował o tem policji. która też nic 
mie wiedziała o dokonanej kradzieży, 

Traf jednak zdarzył, że podczas jedne! z 


rewizyj, dokonanych niespodziewanie przez 


władze policyjne u Józefa (rochały przy ul. 
Polnej 34 (w barakach magistrackich) nare 


flono w piecu ma Ślad spalone? walizk* któ. 
rej szczątki odkryto w popiele, a przy skru 
pułatniejszych  poszukiwaniegi,  qdnalrziute 


część rzeczy, — skradzionych Jankiewiczowi, 
a m. ln. pościel, ubrania, przybory do golenia 
1t p. 

Policja nie poprzestała na tem i przeprowa 
dziła natychmiest drugą rewizje w mieszka. 
niu ojca Qirochały Michała, zam. przy ul. No 
wy Świat 18 I tutaj odnaleziono część rze- 
czy, jedynie kwota 1,000 zł, które. lak twier- 
dzi poszkodowany — były w walizce, — m. 
razie 

znikęła bez śladu. 

Wezwany do Urzędu Śledczego Jankie 
wicz. rozpoznał swoje rzeczy, które zostały 
mu wydane. Obu Grochałów (ojca 1 syna). 
znanych już w policji, lecz wypierałących sję, 
kradzieży. zatrzymano | przekazano do dyspo 
zyc władz sądowo . śledczych. 


Pierwsi emeryci Z.L.P.LL. 
Do warszawskiego zakładu zgłosiło się 1000 osób. 


Łódź, dnia 19 stycznia. Dzień 1 stycz: 
nia b. r. był dniem, w którym Zakład Ubez 
pieczeń Pracowników Umysłowych 
szedł z jednej fazy organizucyjnej w dru 
fą, to znaczy przesuł wyłącznie ubezpie- 
czać pracowników umysłowych i inkasować 
składki, a rozpoczął realizację ubezpieczeń 

— począł wypłacać renty, 

To co się dotąd odbywało w ZUPU — 

z nieszczegółnem zaufaniem przyjmowane 


prze: 


| było przez rzesze pracowników umysłowych 


Krórzy z dużą rezerwą odnosili się do tej 
instytucji. Obecnie Zakład Ubezpieczeń 
składa swój cgzamin. którym wykazać mu 
el, Że nietylko „spiuwnie* i energiez 
niy potrafi egzekwować składki, ale tak 


| seme. sprawnie, potrafi . wypłacać. mm. Tylko. 


w ten. bowiem sposób pracownicy umtysło- 
wi mogą dla instytucji tej mubrać sympatji 
i zrewidować swój do niej stosunek. 

Z dniem 1 stycznia b. r. wszystkim tym 
ubezpieczonym pracownikom umysłowym, 
którzy ukończyli 65 lat życia í wpłaci 

skladki za 60 miesięcy 
(a więc przez 5 lat byli ubezpieczeni, lub! 
wykupili 
emerytura. 


brakujące lata) — Gin ai 


W związku z tem, osoby te winny były 
złożyć odpowiednie podanie oruz załączyć 
metryki urodzenia i karty ubezpieczeńio- 
we, Wszystkie te papiery należało przesiać 
do ZUPU w Warszawie, 

Zainteresowanie kwestją emerytury była 
oczywista bardzo duże. Na pierwszych epe 
tytów z całej Koagresówki zgłosiło się 
około 1000 osób, w tem 

z Łodzi około 250 osób, 

Dotąd jeszcze nikomu nie wypłacono i 
sprawa ta, jak słychać, ma się przedłuzyć 
do lutego, W tym czasie ZUPU w War 
smwie uzgodni swoje papiery z ewiden 
«ją inspektoratu łódzkiego i dopiero «wów. 
czas nastąpi wypłata. 

Wysokość. renty wyniesio 40 procent 
od przeciętnej podstawowej płacy, otrzymy 
wanej w ciągu 5 lat. 

Ciekawe zatem czy wypluta będzie usku 
teczniona punktualnie czy nie i czy zatem 
ZIPU złoży swój egzamia dojrzałości czy 
też nie, 

Na rezultat z dużą niecierpliwością cza 
kają szerokie rzesze pracowników umysło- 


Pomysłowy ojciec gruźliczki. 


Łóóź, 19 stycznia, Od kilku dni mieszkańcy Bałut 
mieli nielóąda sensacje z powodu nadprzyrodzonych 
właściwości 16-letniej dziewczyny niejskiej Stanista- 
wy Brguczykówny, zamieszkałej na terenie TII komi 
smr'ntu policji przy ulicy Goplańskiej 8, 


Reaaczykówna, nieuleczalnie chora, s powodu 
gmięcej ją od kilku lat gruźlicy, miał podobna 
usdrsujań chorych, ponadto m> na jej tycze,! 


roy się dziać w mieszkaniu nieprawdopodobma rze 
czy 

1 tek w czasie rzekomej bytności księdza, miał 
(jak 
zdołalifmy stwierdzić 

księdza wogóje mie wzywano do chorej. 

Druga, pikantniejsza jeszcze historyjku głosiła, że 
dom w którym działy się  „nadprzyrodzone”  rze- 
wiedziony ciekawością pawien 

w momencie tym zaczęły akakań fujerki 
1 jedna z pich ugodziła policjanta w gło 


policjant, 
t pieca 


„Styomatyczka' z Bałut. 


wo [I to nie odpowiada prawdzie. Fakty 
*.elu jeszcze ciekawych najprawdopodobniej też niş 
cópowiadają prawdzie. 


Ponieważ „ploteczki* o rzekomych ow 
dach* w mieszkaniu Bogaczyków powodowae 
ły gromadzenie się uumów ciekawych. zaite 
toresówala się tem policja. która nie dopue 


| szczała do gromadzenia się i ciekawych rom 


pędzała 

Nie zauważono wszakże tego. ażeby re 
dzina Bogaczykówny pobierała opłaty za zwie 
dzenie mieszkania, bądź obeśżrzenia chorej 

Przecjwnie nawet. Dla zapobieżenia groma 
dzenia się tłumów ciekawych Bogaczykowie 
zdecydowali się na przewiezienie chorej dziew 
czyny do szpitala, 

Dzięki temu chora 1 jej rodzina zyskali 
wreszcie spokój. 

Tak więc wywąda w rzeczywistości Sens 
cja Bałut. 


Wykończalnia Scheiblerów 


ruszy 26 


zgodnie z naszą zapowiedzią ruszyła nowa 
przędzalnia Zjednoczonych Zakładów Schei- 
blera | Grohmana. 

Do pracy zgłosiło się ponad tysiąc osób, 


(—) W Japonii areszłówano 1.000 boinn | lecz zatrudnionych zostało około 600 robotni- 


ków. 


Obecnie stan zatrudnienia w Zakładach wyno | du Zakładów. 


s; około 2,700 ludzi. 
Ponieważ uruchomienie tkalni pociągnie za 
sobą rychło pracę  wykończalni | drukarm, z 


Łódź, dnia 19 stycznia, Dziś z samego ra. | którymi też dział pracy jest 


stycznia. 


ściśle związany 
— przeto już teraz przygotowania 
oddziału tkałni. 

Wed rządzonej dzić listy do wykoń. 
czalni zma sas będzie około 600 ludzi. 

Jak nas poinformował przedstawiciel zarzą” 
wykończalnie mieodwołalnie ru- 
czy w przys tygodnia to znaczy w 
czwartek 26, lub w 27 stycznia. 

W flad ra nią ruszy drukarnia. 


ŻYCIE PABJANIC. 


Bankructwo firmy włókienniczej, 


Właściciel usiłował 


Pabjanice, dnia 19 stycznia, W dniu onegdaj 
szym firma włókiennicza p. n. „Mońyc Żerski* 
Pabianice. ul. Sermowa ogłosiła bankructwo i 
w zwłązku z tem właściciel firmy Żerski usi- 
towal popelnić samobójstwo przez pow'eszenie. 
Niedoszłego samobólcę uratowali krewni jego. 
zamieszkujacy w tymże domu 

Żerski niedawno. bo zaledwie przed dwo- 
ma laty wybud wał sobie przy ul. Sejmowej tuk 
susową willę inkrustowaną wewnątrz marmu- 
rami. Meble do willi sprowadzą z zagranicy. 
Pabrykant zabrnął w nadmierne długi. z których 


UAS KB” TESTEO EOE A EAE OE ZZOZ ZA 
100 proc. film dźwiękowy. 


pae Potężne arcydzieło letniczo. 
W rolach głównych 


Richard Arlen i Jack Oakie 


Początek seansów o godz. 4-al 
Na pierwszy seans wszystkie miejsęa po 43 gr. 


odebrać sobie życie. 


wobec złoj koniunktury nie mógł wybrnąć. O 
statnio wierzycielz zajęł wille wraż z mebli» 
mi í Żerskiemu grozła eksmisja. 

hodzenie prowadzi policia państwowa. 


AWANTURA NA ULICY. 


dnfu 
rajszym znany awanturnik 
mieszkały przy ul. Grabowej Nr. 3 w stanie nie 
trzeźwym wszczął awanturę z pewnymi osobnt 
kami, W rezultacie interwonjowała policja. Bro 
żck o herkulesowej sile rozbroił przemocą po- 
sterunkowego P. P.. poczem 
Policja zarządziła pościg m awanturnfikiem, 


(zy jestes członkiem L D. P.P? 
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Życie Warszawy w kilku! 
wierszach. ! z TET, 3 $ 
AR SY | Powiedziałbym nieprawdę, twier- 
|dząc nie lubię wody. Owszem, 


W stolicy namnożyło się biur inform 


cyjnych udzie lających wiadomości o zdoł | wc ię lubię, ale samą, nięznoszę na- 
nościach płatniczych i kredytowych w han” | tomiast wody w wódce. winie, czy 
dlù i przemyśle. Ponieważ wiele z nich | koniaku. Jednakże jeśli woda jest. | 
Í osiada | aji i prowadzonych jest | 4 in nz Harg ns ssgzelkaą | 
rie posiada koncesji i prowadzonych Jest to powinna i być, ponad wszelką 


przez osoby niekompetentne, wydział 


zresztą zupełnie 
miłym liście 


F O rz rp 
prz watpiiwość. 1 + 


mysłowy magistratu przystąpił do likwida | słusznie, stwierdza w 


cji biur niekoncecjonowtmych, pociągając | czytelniczka „krateczek, pani B. 
winnych do odpowiedzialności, Koncesje | zadajac uzasadnione pytanie, jaki 
wydawane są tylko po zaciągnięciu opinji test cel Í powód istnienia przy zbiem 


przez tastytucje zainteresowane, w pierw | gu ulic Anny i Piotrkowskiei orygi- 


szym rzędzie — Izbę przemysłowo ~ han | nalnego „pomnika w formie studni. 
dlową w Warszawie. Studni, w której zresztą nigdy nie- 
* * * ma wody i który z pawnościa nie zdo 


I 744 ;Pęs i rwętąare 
<zupełfnię Wystarczą- 


sztuki „I. Achercuse' czy r co Szpet! ro miasta 


Teatr Polski występuje z premjerą świetnej | bij naszego 


Stewe Passenr'a 


Podejrząne butelki. 


K „Kobieta, t tylko możliwość, Oto 
diapieżnej, bezwzględnej kobiety wystąpi moze magistrat zamierza zreoreani- 


która kupiła mejam, W 


dawno niewidziana Marja Przybyłko © Po- | zować te studnie w tet sposób. abv 
tocka. Sckundować jej będą pp. Ludwik | zamiast wody leciało z niej wino i 
Fritsche, Aleksander Zelwerowicz i Alek | stąd też przerwa w funkcjonowaniu. 
snnder, Węcierko, który reżyseruje sztukę. | Czytelniczka pani B. proponuje mi, 
Ww rolach poze stałych wystąpią pp.: Kor- 15 m « 2 i konkurs na wyjaśnie- 
janówna, Słabicka furnowiczówna, Kar | nie co to test owo „„to-to'. które na 


M 


czewski i Dareń, Bardzo ciekawe dekoracje | rogu Annv i Piotrkowskiei stoj, z 


ujęte niezwykle śmiało i nowocześnie, kom | tem, że leśli to jest rzeczywiście stu- 


ronnje Stanisław Śliwiński 1d to poco stoj I dlaczego niema w 
x * niej wody. Pierwsza nagroda. W 
i utr aastaiatinolzioe che 4 
W aradniu 1932 roku tramwaje miejs} myśl poropozycii czytelniczki: stano 
pPŁNUM 32 IO sramiwaj nie j-=RIE i 1 z l PY WODĘ Ex 
s „0 14 274 OGI ; WISKO wnika w maristracie, 
przewio 14.374.062 pasażerów m. bieta | I : AOE: a możliwość 
„(r ; szcze istnieje jedna mozliwośc. 
wr normałaemi, w grudnia 1931 roku — | . n 3 1 JE -3 oh NANT 
15.045.848 Ronda 1032 rol | Ponieważ krowa. która dużo rvczy 
«9.340,040,a w lieiopudzia 1932 roku - f nteka daie. wiec może studnia 
14.971.104, W grudnin 1932 roku w por 1 110 A A aei TA , W 
ca tę Iniem 1031 rat ai 3 (która zabiera dużo miejsca. mało wo 
naniu z zrudniem 193] rokn frekwencja spa | ; s e kiżsie da jłznalzne 
> = LIUR roczta osobiście konki 
dla o 9,8 proc, w grudniu 1932 rokn w po- |" AIE: ATS paaa f] y; 
$ s Ą # At c zamierzam stanac. nie TeleK 
równaniu z listopadem 1932 r. o 3.98: proc. | gi AMI | - ka : | 
w i] : : R. tuje bowiem na stanowisko tawni- 
© ozokilometrów frammwije wyKunaiy w zr Ta s S Aant i i "m 
dnin: 1932 roku 3,241.145, w grudniu 1031 | KA. Poco mi tor Zebv notem psy ns 
aan zów - Sle EPEa Fo ; „16 Ą 5? ZŻoby mi ocen $ PS 18 
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1932 r. o 2.77 proc. mniej. 


o 2,4 proc. mniej, w 


Naturalnie dobre wino, T byv- 
najmniej nie z sohkostwa, W Pary- 
woda iest droższa od wina 
W kawiorni svyfon wody 
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Ź powodu: okresu NIEDA przerwa- | zodowej kosztnie 6 franków. nato- 
no roboty przy oczyszczaniu osadnika. f Ro miast duży kieliszek wina kosztwie 
boty te wykonywane były larem i na jesfe| „472 do e franków. zależnie od pa- 
ni, zapomocą czerparki, która była czym tuntu., przyczem do kieliszka wina 


a bez przerwy, na 5 zmiany. Jednoczesnie 2 hariari ekr 
nu b z przerwy i rość może donić hezpłatnie dów olna 


3 tinin ałębi: ehr wadnik > A 
z oczyszertniem po t fano w „osadnika, | g_zź-eefonów wody. 
aby najmniejsza w niem głębokość wynosi- "A 


ła dwa metry poniżej poziomu Wirty, 


boty podjęto w otlu sknteczniejszero zwał | 
czania rozmnażniacych się w osadniku dro | |. 
cw anatata ie > g r m Ay A Vary 
kin Weak ir wrz el laka narzeczona 


b. znaczna. nawet bezpośrednio w łożysku | sh 
b à = 
Wisły Beia , 


wznówicne nA WISI. 


Oczyszczanie -aadnysa 


Obecnie przystypia 


no do przeróbki komory ssącej przy osad Z Bydgoszczy donoszą: 
nikn Śwego czasu n.eznany zbrodniarz 
ewer : zaan | Spowodował , wykolejenie się kolejki po- 


na torze Żnin.Rogowo «cło 
energicznych 


wyżłów ej 

stacji , Sarbinowo. Mimo 

dochodzeń nie można było 
złcczyńcę wykryć. 

tych dniach zgłosiła się na poste- 

runku policjj w Rogowie pewna służą: 

ca, zatrudniona m p. Bosjąckiego w 


Gvo | Niedźwiadach, zeznajac, że sprawcą za- 


Po grypie. 

Gdy przesilenie w chorobie mainie, musi pa- 
cjent celem odzyskania sprężystości í odpornoś W 
ci organizmu, bardzo starannie się odzywać 
2—3 łyżeczek Ovomalt 
mleka dają rnożność pi 


y w filiżance ciepłego 


wrotu do zdrowia. 


sataasanać cą ANT: i Je 
maltyna wzmacnia w okresie nwalescencji | machu na kolejkę powiatową był fej 
stan ogólny | szybko przywraca apetyt, Oo: | narzeczony, który również służy u p. 


y 
B. Zeznała do protokółu, że jej narzeczo- 


ny polożył kamień na 


maltynn jednoczy w sobie najw 


odżywczą z lekkostrawnością. Próby Í brosz 


i i - towskiego. Została ona bowiem 
| ce. nektarowe i t. d. it. d. Marian- Aa i 
wiadomo, wyroxiem 
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Zeznania powaśnionej pary. 


torze i snowodo. i stawił się 
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Jak bosman Kropidłowski 


Z Gdyni donoszą: 

Jak wiadomo Admiraiski sąd doraźny ma 
wyjazdowej w Gdynf wydał wyrok 
mlodszego majstra wojskowego Ja- 
łowskiego z Morskiego Dyonu Lot- 
oskarżonego o zbrodnię szpiezgustwa 


U nas inaczej. Nie dają me 
ani wody ani wina. A szkoda... 

Ale co zrobić. Życie nie jest ro- 
mansem, a skład win instytucją dłu 


sesji 
śmierci na 


7 


na Krop 


niczego 


goterminowego kredytu. Nawet yo h W 

krótkoterminowego także nie. Dla- | 1a rzecz jednego z państw ościennych. Wy 

tego właśnie piiamy tak mało wina, | okiem tegoż sądu został Kropkiłowski w- 
dalony z Marynarki Wojennej, pozbawłony 


gdyż dobre jest bardzo drogie, a 


tanie jest bardzo kiepskie. 
OSZUSTWO. 
Od pewnego czasu podobno zau- 


praw publicznych f obywatelskich praw honc- 
rowych na zawsze oraz skazany 

ma karę śmierc 
Pan Prezydent z prawa laski nie skorzystał 
wobec czego dnia 16 b. m o godz, 14,17 


ważono w Łodzi, że rozmaici kombi- | wyrok wykonany został? przez rozs'tzela- 
natorzy sprzedają wodę  zabarwio- | nie. 


na iakimś syropem w firmowych bu Jednocześnie sąd Okręgowy w Qdyn! roz- 


telkach jako „dobre“ wino po kryzy- | patrywał sprawę dwóch wspólników, a raczej 
sowej cenie zł, 1.50 za butelkę. inspiratorów Kropidłowskiego. którzy go do 


szpiegostwa namów(li 1 udzielali czynnej po- 
mocy w dostarczaniu wiadomości, dokumen 
tów I planów wojskowych dotyczących obra- 
wybrzeża, a to obywateła niemieckiego 
Kocha urodzonego w Malborgu, zam 
w (Gdańsku t Pawła Preuwego, urodzonego w 
Gdańsku a zam w Pucku. 
ozyzsał| vs MoZIEĄSO [q0 


Naiwnych nie brak. Człowiek „fa 
chowy* w tej branży wie, że sau- 
terne musi kosztować przynajmniej 
6—7 złotych i td. Człowiek naiwny. | ny 
żywiący się nie samą woda, wie © | Fdzara 
tem wszystkiem i nie pozwoli ..nabić 
się w butelkę” wody za złoty i 50 
groszy. 

lan Duchnowicz jednakże liczvł 
właśnie na naiwnych, że źle zrobił 


młodymi ludźmi 
motywów wyroku dowładniemy. w 
usfdini bosmana Kropidłow= 


Jak się z 


łotrowski sposób 


stwierdza fakty, które podobno nie |skiego w ten sposób że najpierw zbliżył się 
kłamią. | 
Otóż dnia 18 listopada minione- 


go dzieki Bogu roku, Duchnowicz 
zaczepił na ulicy przechodzaca Mar 
ianne Matu zaofiarował jei bu 
telke wina za minimalna cenę, za- 
chwalajac, że wino jest francuskie, 
oryginalne, doskonałe. wzmacniaia- 


siak | 


na Matusiak butelkę kupiła, ale szyb 
ko zorientowała się, że ma do czyv- 
nienia z oszustem zatrzymała więc 
Dachnowicza I oddała so w rece po 
licii. gdzie Duchnowiczowi spisano 
protokół, wino zaś odesłano do ana 
lizy. która wvkazała iego „wódni- | 
ste“ właściwości. 

Sad Grodzki skazał 
nowicza na 5 złotych 
IT dzień aresztu oraz na zanłarznie 
20 zł i 30 eroszv na rzecz Zakładu 
Badania Żywności. | 

ferzy Krzecki. 


du apelacyjnego zasądzona prawomocnie 
na trzy lata więzienia za zbrodnię zabój- 
stwa na osobie kupca warszawskiego, 
Jana Boya. 

Sprawa Woronieckiej przywodzi na 
pamieć jeden nedawno rrzeżyty i z1. 
kończony przez nią rozdział z jej prze- 
szłości. Woroniecka była bowiem for- 
malnie zamężną za Janem K., 


> P 
Tona Duch- 
PT 


erzywny lub 


prawowitego meża swego przebywała 
przez dłuższy Okres czasu. 
Nagle jednak harmonijne współżycie u 
nowożeńców zacząło się zarysowywać, 
rysy te zaś rychło tak się pogłębły i 
rozszerzyły, że nastąpił proces rozwo- 
dowy, dgóry się toczył przed sądem 0- 
kwegowym w Przemyślu aż do skutku, t. 
j. aż do formalnie orzeczonego rozwo- 
du. 
DvO szczegółach ź intymnego pożycia 
małżeńskiego księżnej z mężem . inży- 
nierem wiele rozmawiano przy drzwiach 
zamkniętych, W zwązku też z tym roz 
działem procesu nimb o klasztornem wy 
chowaniu p. Woronieckiej 


("W ea 


taki narzeczony 


pr dać n z > o 
nie opowiedział jej wszystko. Na skutek 
tego don.esienia policja -wszczęła po-| 
nownie dochodzenia i | 

aresztowała obwinionego, 
który ostatecznie przyznał się do winy 
Ze swej s'rony zaś obwiniał swą na- 
rzeczoną, że w roku 1930 zamordowała 
swe nieślubne 2 i pół miesięczne dziecho 
płci męskiej. Na skutek tego doniesie- 


nia ją także aresztowano. W toku dal 
szego Śledztwa wyszło jeszcze najaw, Z Bydgoszczy donoszą: 


że służący narzeczony jest zonaty i ma) Zwolniony został z aresztu Śledcze- 
dwoje dzieci, które pozostawił w b. Kon-| go Samuel Średni, który niedawno Ska- 
gresówce, zaś u p. Bosiackego przed. | zany został przez sąd okręgowy na pól- 


wspólnie ze swą narzeczoną | tora roku więzienia za spowodowanie 


Za księżną Zofją Korybut Woroniec- | 
ką zamknęła się brama więzienia moko- | Młoda 
jak | do życia wszechstronnie uświadomiona i 
warszawskiego są- | przygotowana, bardzo dbała o, skromną 


inżynierem | strawagancyj i 
w Korzenicy (now. jarosławski) w Malo. | łość opinii na wsi. 
polsce) i tamże na leśniczówce u boku 


wysyła bezpłatnie Fabryka Cher ' o-Farmace |wał wywolejenie, a po dokonanym czy | iako małżeństwo. śmierci staruszki z niedbalstwa, włokąc 
utyczna 'D" A. Wander; Sp. Ake. Kraków, - "nr ofiarę swą samochodem ulicami miasta. | 
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kkolwiek urodziłem sie ] jeziorem 
Jakkolwiek urodziiem się nad jeziorem 
;enewskiem. nigdy nie widziałem podob- 


BINET-VALMER, 
) 


iw T 
CH Dp zu, jak ten któr 
” nei oczy moje Słońce świeciło 


Byłem dzieckiem jeszcze, gdy zdarze| Każdy z jego promien' odbijał się w nie: 
nie to miało miejsce, i pragnę opisać jej zliczonych kryształach, a z tysiącznych 
z prostotą, Lecz opisać je musze, by tie- pryzm wyłaniałą się nieznana mi dotąd 
chę nadziej zeszło do serę ludzi. rozciąg| radosna wesołość. Stwaciłem ochotę do 
niętych na twardem łożu boleści. czy też | zabawy, podziwiałem. Nie czułem potrze 
na miekkim szezlongu, w mansardzie, czy | by ruchu, by doznać wrażenia lekkości. Są 
w pałacu, ludzi bliskich nieba, a nie chca | to dawne wspomnienia. Wybaczcie mi 
cych się do niepo dostać, bo przywiązani | padntstwo. ` 
są ds ziemi i nadewszystko miłują życie Oiciec zostawił mnie na tarasie, nie- 
»omimo swych cierpień laleko ślizgawki.  Przygladałem się ru- 

Oiciec mój był znanym lekarz 
wiele leczył królów í ksiażąt, by wie 
w ich autorytet lub madrość. Ta pogarda 
jego odnosiła się również do ksiażąt wie- 
dzy którzy sa władcami równymi tani- 

r ściełości powiem, Że mędrzec a 
tk S renane W SĄ i dlatego, „odwra- | piękna, bo wydała mi sie królową śnie- 
cając blekitne swe oczy, od cierpień, krś | rów. Przygladałem się jej, onieśmielony. 

$} | Pieszczotliwie przesunęła mi ręką po czo- 


m ulżyć nie mógł, marzył o pomocy s męła m „po cz 
kks | le. Miała goraczke, I widziałem, że ojciec 


Rył ł osób Tan rujac i koca mój był ZŁO? > a 
Żył człowiekiem czarującym, 4558 Kochał mnie bardzo, 1 odzywając sie 
no go powszechnie. Dz: jeszcze niek óre | do mie: nast iliadykym noz go 20 
bardzo stare kobiety wspomimają gO z roz mieć Rozumiem też dziś. co wówczns 
mówił do mnie. Słowa jego wytyły się w 


wówczas olśnił 


rzyć | dzie, gdy mnie zawołano. Po weiściu do 
eromnego gmachu zastałem ojca. trzyma 
cego rękę młodej kobiety, leżącej na 


sofie. 


rzewnien'em. 

Przypisywano. mu siły nadprzyrodzo- 
ne. Gdy zbliżał się do pacientek, czuły) 
sie wyleczone: Sam był dla nich lekar- 
stwem. Jakkolwiek niedowiarek. w mnvch 
budził wiarę. Nigdy nie wypowiadał wy- Tłumaczył mi, jakby mówiąc do sie- 
raki bie, że „królowa śniegów” nie doczeka 

Oióż owej zimy — byłem chłopcom | wiosny. Nie pamiętam już, czy była to 
> soba do | orużlfca kości, czy płuc... 


dwumastolemim — zabrał mnie 7 i 

z ? z kh atuożnych imowuvcł D; de E AX ] z e kiś te 
jednei ze stacyr klimatycznyca ziImow s rodczas naszego sniadamaą Jakis mr 
i łych | de czł 
x l i 
L 


niądy. Po tylu latach słysze je jeszcze. 
Co za szczeście posiadać podobnego ojca! 
— Trzeba cudu chyba! — rzekł mi. 


ść z zs á 
ile sek przysiadł się do nas. 


| cóż, doktorze? — zapytał 
ja, — odpowiedział 


7 wielkim hotelem. który w tych 
nator- 


czasach jeszcze nie mosii miana sanato 
Tum. 


— Uratuiemy 


j R Li 
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nego śnieżnego krajobrazu, jak ten który, | 


em. Za| chom czarodziejek i chochlików na h | 


Zdaje mi się, że musiała bvć bardzo | 


Ld z a a a ’ - L s 
mej pamieci. nie mogłem zapomnieć ica 


| mój ojciec, ale głos jego drżał; 


czułem, że ukrywa jego drżenie pomimo 
pewności tonu. 

— ŻZostawię panu mego malca, — 
ciągnął ojciec, całując mnie, — i on tak: 
łe potrzebuje świeżego powietrza. Przy 
jadę pa trzech dniach, a potem co tydzień 
rzyteżdżać będę |słów na opisanie jej urody... 
| Zostawiał mnie przy chorej, którą | — Nadzwyczajne! — rzekł ojciec, 
pragął uratować, a mnie. zmartwionemu | odwiedzając ją po raz piąty. I dodał ci 
rozstaniem z nim, wyjaśnił szej: 

— Musisz im dopomóc. Chodzi o to, —. Byle tylko poprawa trwała... 
by nabrali zaufania. Nie wiem, co później, stało się z tą 

Nie sprzeciwiałem się. Czułem zre: | kobieta ale szczęście, jakiego doznawała 
zta, że wszystko zostało zgóry ułożone | było tak wielkie że chciałbym przed śmier 
z mamą, Dziecko musi być posłuszne. Spę | cią zaznać podobnego. 
dziłem cały miesiac  wnobliżu królowej Opierała się na mojem ramieniu, a 
śniegów í jej narzeczonego. narzeczonego trzymała pod rękę. Ranek 

I ja także miałem kaszel. ale dobre | był tak jasny, jak moje młode serce. Sto- 
wóowietrze wkrótce usuneło mój bronchft | pami, pod któremi trzeszczał śnieg, depta 
Mój przyjaciel James, narzeczony „Śnież | liśmy blaski 
ki”, zwierzał mi sę ze wszystkiego. Pla- — Jestem szczęśliwa! 
kał nade mną. Pamietam to dobrze. W chłaniała szczęście z słońca 1 zda- 
| Mając lat dwanaście, stałem się świad | wało się otaczać ją. Czułem jego fale, jak 
| kiem agonji.. ILecz po niej nasąpiło zmar | każde dziecko. James czuł je także. 
| Iwychwstanie... Był tak radosny, że z tego powodu i 
| Było to dnia, gdy ojciec przyjechał] ja odczułem ogrom radości. Oddaliłen 
|po raz czwarty. Gdy wrócił do nas po| się od nich, udając, że z puszystego bia 
zbadaniu swej pacjentki, zawołał: lego śniegu buduje pomnik — piramidę. 

— Jeść mi się chce! Dzieci są złośliwe. Jednak zbierając wil- 

Miał zwykłą swą twarz, triumfatora.| gotny materjał do niepotrzebnego tworu 
| James, który nie domyślał się, co znaczy | architektonicznego, przygladałem się z u- 
to promienne oblicze, pytał: kosa „parze, która zapomniała o mnie. 
| — Jakże ja pan znalazł? James objął „królowę śniegów”, ale 

— Kedy ślub? — zapytał ojciec w] ona to tuliła go do siebie. Była żywotniej 
odpowiedzi. sza, sorętsza od niego. 

Wyzdrowienie w krainie śnierów... Dziś pojmuję przyczynę jej zapału: 

Widziałem je 1 pamietam to odrodze- | wyrwawsży się z uścisku śmierci. całą sła 
nie, jak ńie pamiętam Żadnej innej wio-| garneła się do swej miłości. 
sny. > Obdarzyła go pocałunkiem. którego 
Stawiała pierwsze swe kroki opierając 


dorównać nie mógł jej uśmiechowi istoty 
zmartwychwstałej. Kręciła głową na wszy 


tym wrogiem, a nie widzac go, rozkwitała 
jak kwiat. Była tak piękna, że nie mam 


| 


| 


stkie strony, jakby ogladając się za ukry- | zwykłe, í 


nie potrafi udziekć żadna kobieta, jeżeli: 


Egzekucja w „wąwozie ostrowskim”. 


. % " [4 

wpadł w sieci szpiegów? 
do niego Preuwe, z którym go kiedyś tączy- 
ła zmajomość | wyciazną! od niego drobniej= 
sze mniej ważne wiadomości wojskowe. P3- 
tem zapoznał Preuwe  Kropidłowskiego ze 
swoim przyjacielem Kochem wspólnie 

poczęli go szantażować 
groźbami doniesienia do władz wojskowych 0 
zdradzendu Im tajemmic wojskowych. wvmnusza 
lac w ten sposób nowe zdrady tajemnic wóaj- 
skowych, dotyczących Mości bateryj nad- 
brzeżnych, icb rozmieszczenie. orram i 
łotmictwa, zwłaszcza foścj eskadr lotmczycu 
ilości í kalibru dziel przeciwiotniczych ł t p. 
Szpiegostwo to uprawiano od połowy wrześ- 
nia 1932 r, s 

Obu oskarżonych uznano winnymi zbrodni 
| skazano ch na karę śmierci przoz powiec- 
szenie. Prezydent skorzystał jednak z prawa 
łaski. 

Ponteważ skazany Koch jest Niemcem. nie 
rozumiełącym po polsku. więc wyrok przetlu- 
maczył Sędzia Karczewski na język uiemiecki. 

E * . 

Spelni się los plutonowego Kropidtow- 
skiego. Egzekucje wykonano za Oksywiecm w 
tak zwanym „wawnele ostrowskimny* Przed 
eczeknucią. wobec kompan} hanorowej. prezen 
tujacej broń, prokurator woadskowy malor 
Matysek. odczytał wyrok. poczem przed fron 
tem zdegradowano Kropidlowskiego. 


| „Córka Szeika*w polskiej leśniczówce 


Nieznane szczegóły z życia księżnej Woronieckiej. 


dotkliwie ucierpiał. 


małżonka podchodziła bowiem 


zresztą zawartość swej szafy z bielizną 
i garderobą. Przyrzeczonego posagu Z 
rodzinnego majątku Wężowo (woj. war. 
szawskie) mężowi do Korzenicy nie wnio 
sła, lubiła się w akscentrycznym stroju 
„córki szeika* oraz w roli damy z wiel- 
kiego Świata, poza tem ujawniała licz- 
ne nawyczki, wkraczające w sferę ek. 
przerastające wytrzyma- 


Te właściwości księżnej-pani uprzy. 
krzyły wkońcu inż. K. współżvcie z nią 


| tak dalece, że bezwzełednie wrogo usto. 


sunkował 
mrzeprosinach. 
więc wolność 
dysponowania swoją osobą, 
wyfrunęła w szeroki świat, by zmęczona 
i rozczarowana pierwszym zawodem Żya 
ciowym, wylądować w Warszawie, gdzie - 
ia odrazu porwał wir wielkiego miasta. 
PRostała- się 'w rece jednegoo<z. tysiąca 
Bov'ów stołecznych i pomimo klaszłar= 
nego wychowania żyła z wielką swobo-, 
dą, by wreszcje skończyć dość wcześnie 
w pospoliteim więz eniu, 


——- -~ 


o ugodzie i 
odzyskała 


się do dyskusji 
Woroniecka 


Besijalski szofer 


wypuszczony za kaucją na wolność., 


Kaucję w wysokości 2,000 złotych go. 
tówką złożył krewny  Średnicgo niejaki 
Icek. May. 

Średni odwołał się do sądu apelacyj. 
nego w Poznaniu, nie przyjmując wyro. 
ku pierwszej instancji. 


u 


to jest sie z jednej strony na ramieniu James'a, | nie rzucała jeszcze spojrzenia w głąb wie 
z drigiej — na mojem Żaden uśmiech | czystego mroku. W pocałunku tym było 


tyle blasku, że moje serce dziecięce nie 
poczuło się niem obrażone. jak bywa to 
f zaczerpnęło z tego widoku bo: 
gactwo, a nie gorycz rozczarowania, jakie 
go zazwyczaj wobec namiętności zaznają 
dzieci .. 

Czułem, że skazana wydostała się na 
swobodę i zapragnąłem z radości klaskać 
w dłonie. 

Gdy ojciec mój przybył po raz szósty 
oświadczyłem mu sam: 
— Jest wyleczona... 


Może umarła kilka miesięcy później, 
może niedługo przeżyła chwilę cudowne 
go pocałunku?... Pomimo to dzięki niej 
zachowałem przeświadczenie, dzieki cuda 
wi. o którym nie zwątpił mój ojciec, zy” 
skałem pewność, że najbardziej okrutne 
chw'le przygotowują człowieka do naj- 
wznioślejszych chwl szczęścia... A 
pomyślę o twardym murze, o który każ 
dy z śmiertelników rozbić musi swoje czo 
ło, przypomina mi się chwilowa zwłnka, 
jaka stała się udziałem „królowej śnie- 
gów” i jej narzeczonego, ích szcześcia, 
podczas trwania którego dziecko, jakiem 
byłem, wznosiło niepotrzebny pomnik... 

Ojciec mój rzekł mi, a wówczas nie 

rozum*ałem go całkowicie: 
Wszyscy umrzeć musimy. Ale, gdy 
o dzień jeden przedłuży sie nasze biedne 
życie, w tym dnin może bvć jedna manie 
nie, jedna krótka chwila. warta stokrotnte 
więcej od wszystkich hezbarwnvch dni dła 
giego pracowitego żywota. 


Tłum. E M 


u 
p 
t 


= achrana mom, 


o wn snasóh niecin 
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PSYCHOLOGJA WIĘŻZNIOW. 


PRZESTĘPCY MIĘDZY SOBĄ. 


REWELACJE DŁUGOLETNIEGO $KAZAŃCA, 


Nowy York w styczniu. 
Wielkie czasopismo tutejnze, „The Ame 


rican Mercury", opuh!ikowało ciekawe 
seudjum o stanie ducha i zwyczujach 
„iensjonarzy* amerykańskich więzień 


Antor, Wiktor Folke - Nelson, z pochodze- 
nia Szwed, w bardzo młodym wieku przy 
był do St. Zjednoczonych, i w omawianej 


raka niego dziedzinie posiada specjalna 
+mpe'encję. Z  sierocińm. w która 


umieszczono go w siódmyrs roku życią, zo 
nał przeniesiony do zckładu karnego. 
A nar ępnie po szeregu kradzieży, włamań 
i napadów dostał się do więzieniu. odnokn 
Anwuląc winy w ciągu dwunastu i pół lat 
pod kluczem. 

W roku nbiezłym pewien  psychjatr». 
mwataiac gn za jednastikę ciekawą. po wpła 
eniu keneii uzyskał jego zwolniene 1 na 
mówił ga da naniemsia ksiażki o więzie 
nf*ch Amervki, Drieła jego świadczy o 
ydumiewających zdolnościach  analitver. 
nych, poza szeroką kompe'encją, której jed 
rak 

nikt mu nie zazdrości, » 

W krżdei apnieeynnćci Ind>kiej pannie 
mta'onv zbfór zwvczniów i poleć, rzadzą 
evch życiem ogółu pewniej niż prawa pi a 
per To «amo zjawisko dnie się zanważ:ć 
w więzieninch. edzia zdaniem Wikta» 
Jike - Nelsona aninia nubliczna posirda 
rnnczenie jeszcze donioślejsze niż w życiu 
norma'n=m. 

W kadek fe mileczącego porozumienia, 
hakie istniein pomiedzy wieźniami, pierw 
szem piewidłem jest przykazan'e: 

„Nie bedziesz szniegował i donosił". 
Ts też ksźdy wierień. rozmawiniacy z da 
raroa Inh nrzednikiem wiezjennvm. «taie 
się odrarn padeirzany. Jeżeli fakt ten no 
wtórzy sie no raz drnei. zastaje znakwa'ifi 
kavenv iska szpieg. i hinda mn. ieżeli mn 
dawiada dwuzażcznej roli. W eadzin*e sna 
cem adtal inż bedzie zmnenny stać pod 
inaczej który z „kale. 
pow“ nannćć ga mate z tvłn i pałażvć 
pehnieriem naża. Nelson zanewnia. że w 
okre le iero nabvytu w wfezienin zgineła w 
„szeznrów* (szpiegów) 
prred-iwvych czę też zmyś' onych 

Każde  „ganrster*" | mwadowy prze. 
penra pilnnie sie nterteca nrawidła Zna 
Jer fe może „amatar“. k'óry przekr wzw 
16 nienisane nrewo. lecz wkrótee, w nha- 
wir zemsty, r* kłania się do ogólnie przy 
jętech proni áw, 

Przemian peterin  wieżniów 
fert ma przes”koda, o którą rozbijają się 
rajlepsze chęci néb, pragnących wywrzeć 
jaki wpływ na nich. 


ZZ Z W z O Z 


Stany Zjednoczone posiadają legiony 
dy »* ezv społecznych, które; rarówni z 
ezin kami Armii Zbawienia «sle  odwie, 


daia więzienia. żywiąa żarl*wą nadzieję 
ohn lzeafa «rmienia ludzi, odbvw*zjących ka 
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PRZY REUMATYZMIE 


O 


Zk J. STRANG 


Piękne dziewczę z „Taorminy” 


rę. Rewelacje Nelsona w tej kwestji s4 
ogromnie zniechęcające. 
(i z więźniów, którzy nie są obładnikami. 
i szczerze reagnją na pracę umoralniającą 
Indzi dobrej woli, pod!egują prześladowa. 
ulom re-zty towarzyszy, 
Rewelacje Nelsona posuwają się jeszcze 
dalej. gdy twierdzi, że działaczy społecz- 
nych pomiędzy więźniami uważa się za lu 
dzi o zhoczeniuch -ek=nalnych, Pochodzi 
ie stąd, że dla swojej pracy dnchowej obie 
veja jednostki najbardziej 
odeż 'e ostatnie z obłudą „nahierać* po- 
trafig zucnych  krzewicie'i dobra. tem 
bardziej. że są izolowane wśród „swoich“ 
Izolacja ta je istotna. bowiem 
„%emia* pomima zbrodniczości 


zdeprawowane, 


„pod. 


potępiają hańbiqąre skłonności, 

To zdanie Nelsoru, do pewnego s'opnia 
korzystne, podtrzymywał swego cża u zmar 
b Tomasz Mart Oshorne. dvrcktor więz e. 
nia Sing - Sing. Onisnjąc <woie przeżv. 
cia na tem stanowisku, onow*tda, że 
pe dezan 39 reozekacyj, jakich byl  świad- 
kiem, czterech przestępców zginęło na krze 
je ©'rktrvcznem. nie chcąc zdradzić praw 
dziwych winowaiców. 

Bv'rhv przesadą twierdzić. że ludzie ci 
Tylko że z fata 
handv'am. 


bli o» łkowicia niewinni. 
Frmem. właściwym wszystkim 
nważali knóń swoją za ek piacię dnwniei- 
vrh zbrodni, które wcześniej czy nóżniej 
zonrowadziłyby ich także ru krzesło elek- 
trvezne. 


Każdy gangster częściowo przenosi i 
wa siebie samerna jeka 
wa dla innych Indzi. Zbradnn jest A'a 
niego rzeczą naturalną, a jeżeli » kim wal 


by go zwyciężyć, lecz 


aeromn1 parardę, 


"rv, to nie po to, 
dlatego, 
żeby zabóć. 

% dziana inż handvtów, markrmiacych «ię 
wzajem przed nięciem przez wladze. Sa- 
dzono. e bsla ta zemea za zdradę niektó 
rech. gdy w rzeczywietości bva to man 
mzeciwko na'iei, Wła ne kn'e wrdawa:, 
ły cia fm miłaze ad «rnarl wej kaźni na 
ksześle elrktrycznem. Tak nrzynajmnie* 
twierdzi Fa'ka - Nelsna. Uchylmy 
vabra jego kompetencji, 

Dozorcy więzienni — zdaniem Nelso- 
pa — są przewaśnie brutalni i elypi, to też 
pomiedzy n*mi a wieźniami dopnszcza'ne 
Ist jedno tvlko nezucie: — nfevnw fé. 
Pr zorea wie, że życie jego w oczach prze- 
stęprów nie ware jest sze”nra. gdyby im 
przeszkadzał w nejeczce. To też nie od: 
wnwa A's nich żadnej symna'fi. Jak utrzy 
mnie Nelson. dozorm za naimnieisre prze 
kroczanie przepisów, a nawet niekiedy i 
kez tego, ciara najcjeższe kary na prze- 
siępców. ‘em bardziej, że słowa dororcy 
ziwsze posiada wazę więk za od słów wieź 
niów Thk być, zresztą musi, dla utrzyma | 
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MORRISON. pone i ae ae 
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kowieść. 


SIKLSŁCŁZENIE POCZATKU. 
Urzędnik bankowy w Londynie otrzymał ed 
swego dobrego zadlomeR” Lowry?gu sam 'ne- 
go żeglarza który całe lata spędzał na podró. 
tach norsk ch. zaproszenie. aby wzial udział w 
cekower wyprawie podczas wakaty; letnich. 

. Po spotkaniu w pociągu obaj wsiedli w uałej 
zatoce szkockiej do achtu „Skua” 1 pojechail 
do rize} Tutai Lowry od stare) rybaczki 0- 
trzymał stara szkatułke z roku 1690 z perRami= 
newym dokumentem zawierajacym opis milej- 
sca. gdzie zatonał hiszpański okret ze zintem 

- Niebawem zauważył ścigamca ich moto- 
rówkę. krórej właściciel zażadał od mich od- 
danie pergaminu. gzrożac zaropieniem tachtu 
Z trudem udato lm we uciec przez miebez. 
pieczne ruiny skalne do spokomej zatok: 

Lowry opowiedział teraz swemu towarzy- 
szowi o swei miłości do siostrzenicy pani Cro. 
zier właścicielki achtu  „Taormina* którego 
załoga uratowała go podczas burzy od zato- 
męcia. 


Miał wyraziste, regularne rysy i swo- 
wieka, którego stanowisko w świecie 
jest niczależne od jego wysiłków. Ce- 
rę miał żóltawą bardzo rozszerzone 
pory, koło nozdrzy, oczy prawie czarne, 
brwi podgolone. Wiek oceniłem na 
czterdzieści — czterdzieści pięć. 

-- Pan Robinson bvł kiedvś na na- 


| 
b 
A szym jachcie — rzekła panna. — Roz- 
k 
i 
i 


mawialiśmy a dawnych czasach. 
'" Iikłoniłem się. podziwiając iej przy- 
- fomność umvsłu Monterev nie zwróci: 
< ma mnie naimnicjszej uwagi. 

— Snóżnia się pani. Ciocia sie nie- 


- cierpliwi, a cóż dopiero mówić o mnie. 
i 


Przekład autoryzowany. 


Panyi me odpowiedziała. a on do- 
dał trochę pojednawczym tonem; j 

— Ale skoro pani już jest, to mniej- 
sza z tem. 

Patrzył tylko na nią. Uspckoiłem | 
się, bu to zubezpieczało mnie przed po 
znaniem 

— Mało brakowało, żebym panu nic 
zrobiła zawodu — rzekła panna. 

Roześmiał się w taki sposób, jakby | 
chciał powiedzieć. że dzicci lubią kapry 
sić, ale on się tem nie przejmuje. 

— Teraz już mi pani nie ucieknie. 
Chodźmy. 

Poszli razem w stronę miasta. ale 
una zdażyła mi jeszcze rzucić przez ra- 
mię szvbkie spojrzenie. Widziałem jak 
przeszli: przez całą długość grobli i ka- | 
wałek ulicy i weszli do hotelu. Pomy*| 
słałem z pewnem przerażeniem. że to 
właśnie musiał być rywal Lowrv'ego. 


Chvba że się potężnie mnvliłem. Ale|ui mojej zamigotalo złoto. 


nie, Napewno się nie myliłem. 


Przyszedłszy nieco do siebie po tem mna o szvbkiene wzbogaceniu przerwało 


bodny. arogancki wvraz twarzv  czło-  podwójnem spotkaniu. zastanowiłem się |mi łopotanie płótna na z 
do | cie. Rozpinuno wielki żagiel. 


jjak postąpić. Czy wrócić odrazu 
| Lowrv'ego 1 powiedzieć mu czego się 
dowiedziałem. czy zostać w mieście do 
załatwienia interesu z łódką? Było do- 
piero pół do drugiej. a tymczasem 
do mego powrotu — Lowry mógł po 
kazać się nicostrożnie na pokładzie i 
zmarnować nasze wysiłki z dwóch tv- 
godni. Z drugiej sirony wvnajęcie łodzi 
w porcie mogło zwrócić na mnie nie- 
potrzebnie uwagę i może zainteresować 
którego ze zbirów Monterev'a. 

Czy też Taormina“ pomaga- czynnie 
| Moutercyowi — myślałum, patrząc na 


E ERNO 


pań 
przed 


Malżonkowie bole:.lerscy. 
stwo Dinevorth. odpłvneli 
Sześciu miesiącami z Holandii mała 
łodzi” abv popłvnać morzem do 
lohannesburea (Transvaal). Przez 
jakiś czas nrzebvwali w Tuluzie, na 
stepnie udali się do francuskiej mel! 
| scowości Montanbon. Ponieważ 
lłódź nie mogła przebvć iakieiś prze 
szkody, pan Minevorth kazał żonie 

wysłaść na ląd. 


nte karności; naczelnik więzienia zawsze 
rozstrzyga na korzyść dozorcy, choćby był 


przekonany, że ten kłamie, 


Wyobrazić sobie więc można, fle nu 
niechęci. Słynny 


swoich 


promadzi się obopólnej 
lack London w k iążkach poinfor 
nwał społeczeństwo 0 straszliwych ka- 
ruch, jakim w więzieniach umerykańskich 
pod'egają więźniowie. Nelson pows!'rzymu 
ie się od wyliczenia kar. W pomina tylko 
c złem jedzenin i trmdnvch warunkach Przed kilku dniami 
cu, oraz ubolewu naiwnie nad braki <a Wiedniu hr. Aleksandra Au 
aalidarności więźniów. z wyjątkiem bana: Młody ten człow ek ma 29 'at i nazywal 
Rzekamo można być przekonanym w się Jeszcze przed kilku laty Aleksander 
o ile szale rwyciestwa | KISS. Był wtedy uczciwym urzędnikiem 
że bankowym, a potem pracownikiem 
|nej firmy jedwabnej. W 1029 r. wyczy: 
tal ogłoszenie, że 65.letnia hr. Gabrjela 
Auersperg chce adoptować tego, 


Brzozowski. | kto poprawi jei hyt. 
*,Kss zgłosił się i przyrzekł 


aresztowano w 
Auersperga. 


rw, 
wypadkach buntu. 
przechw'ają się 
większość aresz'antów «taje 
+ energją poskramiając wichrzycieli porząd 
ku 


ut stronę  dozorców, 


po ich stronie. 


starej aty- 


m M 
R W Racoon  StOkratce, że będzie ją traktował jak 

'|rodzony syn i zapewni jej dostatnie u- 

Bóle w +oładku ściskanie w dołku oberruk- | trzymanie. 

zje gnicie w kiszkach złe trawienie, bóle gło- | Słara hrabina adoptowała urzednika. 
wy obłożony lezvk blada cerę latwo usu- ; Arystokratvczny tytuł przewrócił jednsk 
"ać stosurac naturalna wode torzka „Franctsz. |w głowie mlodzieńcowi. Od 'reo rzau 
ka-fózefa* biorac. wieczorem przed udiniem zaczał on żyć wyłacznie z oszustw, Wv. 
sie na spoczynek pełna szklanke Zalecana prze? į stenował iako bosatvy arvstó ratą oO- 
lekarzy  Żndać w aprrkach | drog -riach | now adal že nosinda dobra w Juqosta- 


Miasto narciarzy. 


Wiedeń, oioczony półkolem gór oddzwna Int eldorudem narervrzy, Odnom Alp. po 
kryte śniegiem, wyciągają z m asta tysiące zwoleaników zdrowego sportu. Na ilustra 
cji: Setki narciarzy pray |rzysamku tremwut.jowym. ` 


i podagize należy n ezwłocznie zastosować tabletki Togal, bowiem zwalcza te niedomagania, wstrzymując 


nagromadzarie się kwasu moczowego, który jak wiadomo jest przyczyną tych cierpień. Spróbujcie i prze- 


ko ajcie się sami. Do nabycia we wszystkich aptekaca. Nr. Rejestr. 1364, 


elegancki jacht. — Ale ta pani Crozier | zatrzymała się pod jej burtą, Zerwa- 
:0 rzeczywiście herod— baba tem się jak oparzuny 1 pobiegilem na 
Zdecvauwałem się Wreszcie zostać |biuwar. Jeten z wioślarzy wstał r wsko 


czył zurabnie na pokład. Co to miuło 
znaczyć? Czyżby Monterev odzadi na- 
szą grę? Ale w tak m razie dlaczego... 

Wiosłarz ukląkł koło otwartej luki 
ma forkasztelu ( przez dłuższą chwilę 
„pozostał tak w pochylonej pozycji ” Wi- 
docznie wołał. bo ramiona mu drgały. 
Potem widocznie zmecierpliwiony, Że 
mkr mu nie odpowiada, pochvlł się tax 
misku że jego glowa znikła w luce. W 
dwie sekundy później nogi majtka wy” 
lecialv w górę i wpadł prostopadle w 
utwór. 

Drugi wioślarz siedział w łódce pod 
(bortą i naturalnie nie mógł nie widzeć 
co się dzialo na pokładzie, Stale z Ot- 
wartemm ustami. patrząc co będzie da- 
lej. Wylazł na pokład trzymajac Coś w 


na ladzie i poszedlem sobie dulcko nad 
zatike., Spotkanie z Moniercy em Obu- 
dziło we ninie gwałlowną chęć do na- 
tychimiastoweęgo dziaania I przvinuso= 
wa bezczynność  dentcrwowała mmie 
niemożliwie. Polowanie na skarb sta- 
wał» się coraz niebezpicczniejsze i CU- 
raz bardziej skomplikowanę. Munierev 
był przeciwnikiem, który nie dawał pe! 
donu ij nie zasługiwał nuń Co widział u 
tej sprawie. że aż ryzykował życie. bo 
przecież o mało nie utonął? Napewno 
nie był ani biedny. żeby gonić za zło- 
tem. am « rozmiłowany w awaniurnie 
czem życiu żeby niewiadomo dlaczego 
wyrzckać się wygód i spokoju. Nie u- 
legalo watpliwości że interesował Się 
gwałtownie śliczną panną Marchand. 


Czy prześladował Lowry'ego tylko dla-|ręku Zeskoczył na łódkę i w rócili o- 
tego, żebv usunąć go z drogi i ewen-fbai na „Taorming™ jakgdyby rigdy nić. 
iualnie. ośmieszyć? Może spotkanie lawet się nie vbejrzeli za siebie. 


Poszedłem prędko do miasta. Cheia- 
łem się dowiedzieć co się stało na 
| Skui“, bo obawiałem się. -Że coś złe- 
go. Wyciagnałem Paterscna ze sklepu. 
żeby mi pokazał odrazu tę łódkę W 
razie gdvbv nie nadawała sie do użvtku. 
„wynajałbym przewoźnika. Paterson za- 


„Skuń” z „Taormina w pustej *zatocz- 
ce wpłynęło ujemnie na stosunek purn- 
ny do niego Chociaż Monterey musial 
coś wiedzieć n zatopionvm okręcie hi- 
szpańskim Lzvżby naprawdę istniał ja- 
kiś skarb? Po raz pierwszy w wvobraź 
które daje 


człowiekowi niezależność, Rozmyśla- |czął sie ociagać lecz spoirzewszy na 
mnie od'ożył z westchnieniem robote. 
zielonym jach- zakrzyknął na dwunastoletniego simy- 


Ika żeby piliował sklepu i pomaszero- 
Chrzest bloków obił mi sie wyraź- wał ze mna nad wodę. ..Taormina* pod 
nie o uszy. pomimo ćwierćmilowej od- niosła kotwicę i wychodziła z zatoki. 
iegłości. Na „Skui“ musiało bvć go słv= cała w żaglach. lekka i urocza. Chcąc 
chać bardzo wyraźnie. Po chwili łódka | wypompować na wszelki wvpadek mer 
poplvnęła znów do brzegu. i zabraw= jgo towarzysza zapytalem go; co to za 
szy dwie kobiety, niewatpliwie nanią ;statek 
Crozier i jej siostrzenicę, wróciła na Spoirzał na mnie. mrużąc oko. 
. Taorminę”. Przepłvnęła tak blisko — Widzę. że pan nie w ciemię hitv 
Skui”. że ieżeli Lowry wyjrzał z lu- Oho ja zawsze poznam się na franvie. 
k; w odpowiednim momencie. to mu- | Widziałem na własne oczy, kak pan roz 
siał dostać bcia serca Nagle ku memu | mawiał z panienka z tego jachtu.. A 
przerażeniu łódka iuż bez nasażerek, może nie? 
podpłynyła do zainaskowanej „Skui” i* Slunalem głową. Chytry człeczyna 


pew | 


h 


MAZ UTONĄŁ W OCZACH ZONY, 


Smierć holenderskiego podróżnika. 


a potem wvładowa. z lodzi bagaż. 
Gdy łódź pozbvła sie cieżaru lng- 
veth popłvnał sam. sadzac. że. uda 
mu się z łatwością nokonać trudno- 
ści Ledwie jednak znalazł się na peł 
|nem morzu. gdy łódź przewrócHa 
|się i Dingvorth wpadł w oczach swo 
jei żony do wodv. Ponieważ nie by- 
ło nikogo. ktobv mógł pospieszyć to 
nacemu na ratunek, pan Ding- 
| vorth utonał. 


Adoptowany syn starej hrabiny. 


Oszustwa nowoupieczonego arystokraty. | 


wji, które przynoszą mu olbrzymie da 
chody z wyrębu lasów. 
Potein występował jako prezydent izby 


handlowej, wydzierżawił auto za I(J 
szyliugów dziennie, robił kosztowne ob 
stalunki w różnych firmach, wynajął 


w hotelu wspaniałe apartamenta, kamer 
dynera ;, szofera. Nareszcie czmych"ał, 
nie zapłaciwszy długów, które wy'iosły 
dość pokaźną sumę. Naciągnął też sze- 
reg młodych ludzi, obiecując im posady 
filmowe i każąc sobie drogo płacić za in. 
terwencje. : 

Wkońcu złapano ptaszka w grudniu 
1930 r. Po rocznem  śŚledziwie wvłóczo. 
| no mu proces | wsadzono go na 5 mice 
| sięcy do kryminału. Po ondsiedzeniv tej 

kary w marcu 198] r. zaczął Kiss.Auers 
perg znówu prowadzić żywoł „bogate. 
go arystokraty”. W wyna'eętem aucie, za 
które naturalnie nie zapłacił, odbywał 
dalekie podróże, ponaciągal hotelarzy i 
właścicjeli pensjonatów į znalazł rie w 
Ipcu 1931 r. ponownie przed sadem. 
Jego przybrana matka, którą  snatkał 
cieżki zawód, w miedzyczasie umarła, 
Epilogiem roznrawv bvła zrowu 

R miesiecy wiarienia. 

Dnia 16 grudnia 1932 r. skoñczvla 
się kara, ale hrahia znajduje się iuż zno- 
wu w areszcie 5 stvcznia br. bowiem za 
trzymano w załadzie zastawniczym 24 
| leniego mechanika. który chciał zasta. 
wić aparat fotograficzny. Mechanik 
|powołał się na to, że aparat jest va 
|snością hr. Auersperga, który czeka na 
riego niedaleko w kawiarni. Hrabiego 
sprowadzono do komisariatu policji 4 
tam rozpoznano w nim oszusta. 
Okazało się naturalnie, że aparat został 
wyłudzony od kupca który nie wiedział, 
z kim ma do czynienia, 

Jeszcze w więzienu działał Kiss 
| Auersperg za pośrednictwem owego me- 
| chanika, który przedstawił się iako szo 
| fer arystokraty į opowiadał, że iego 
| pan odbvwą „podróż po Szwajcarii, Wy- 
| Rajal en dla hrabiegq, duge 
za- miesiecznym -czvns”enj 250 szy! rgów 
Wła. 


Hadersdnrt.Wejilineen. 
tei pońskiei siedzibv mrzed- 
się oszust podobnie, jak innym 

jako właśc ciel dóbr į nałaców. 
Czynszu rozumie sie nie zapłacił. Teraz 
czara go za wszvstkie kawały nowa j 
pewnie dlnższą nokuta. 
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widocznie śledził mnie na każdym kro” 
ku. 

— Poznałem ją dwa lata tomu na in 
nym jachcie, na wyścigach w Cowes. 

— |ak? — rzekł. — Nic o tem nie 
wiem. i 

— To pan zma tę panienkę? 

— O znam! Ten statek — „Taormi: 
na“ — należy do jej ciotki. Odwiedzały 
nas tu przęz całe lato. Szyłem namiot 
na prklad. 

Wszechwiedza tego człowieka była 
poprostu irvtuiąca. 

— Może pan także wie — zapytałem 
trochę ironicznie — poco ich łódka przy 
bijała do „Ks:ttiwake* ? 

— A bkże. wiem. Colin szukał po 
całem mieście igłv do prymusa:i nie 
móył znaleść więcem mu poradził, że- 
bv od was pożyczył. 

Aha' pamiętałem Colina z opowiada* 
nia lowry'ego i ciekaw bvlem. co za- 
szło w forkasztelu. Skręciliśmy z drogi 
ra wvbrzeże. 

— A co to za jeden przyszedł 
groble po panienkę. 

— Taki pan ciekaw? Już niejeden o 
te pytal 

Spojrzał na mnie jednem okiem. 

— Powiedziałbym panu coś, gdy- 
bym wiedział, że to trafi do właści 
wych uszu 

— QCzvichże to uszu? i 

Popatrzvł na mnie  przenikliwie i 
«dnowiedział: 

— Pana Lowrv'ego. 

Widocznie zareagowałem na to m 
taki sposób fak się ten znawca ludzi 
spodziewał. bo usunawszy  kopnieciem 
kamień ze ścieżki rzekł: ; 

— Zły jestem na siebie nsiakość. $e 
posłałem do was Colina. ale zbił mnie 
pan z tronu swoiem opowiadaniem Sło 
wo date. „Skna”* nrzedzierzeneła się w 
całkiem inne bvdle. choć dalihńz nie 
raznmi''m, poco ta maskarada. (ta mo 
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"SPORE 
Czy podział ligi 


przyniesie klubom poprawę ich finansów ? 


Jak donosiliśmy, przez dwa dni 
delewaci klubów tworzacych piłkar- 
ską Lige, obradowali nad naprawa 
ustroju i organizacii naszego piłkar 
stwa. W przeciwieństwie do poprze- 
dniezmo walnego zebrania. obrady da 
tv wvnik pozytywny. Nareszcie za- 
padiv uchwały, 

nareszcie coś postanowiono, 

Mimo. iż uchwały bedą miały 
niewielkie znaczenie praktvczne, nie 
mniej iednak stwierdzić trzeba, iż 
w pojęciach ligowców uczyniono po 
ważny wvłom. Jednolitość ligi, tak 
zazdrośnie dotychczas strzeżona, nie 
istnieje. Delegaci klubów lirowych z 
całej Polski zgodzili sie na 1 odziat li 
gi na dwie grupy. 

O ile zmiana ta przyniesie ko- 
rzyści piłkarstwu? 

Teżeli na reforme patrzeć pod ka | 
tem widzenia zyskania terminów na 
mecze międzynarodowe, odciążen a 
przemeczonyvch graczy i zmniejsze 
nia „młócki ligowei“. to era nie bv- 
ła warta świeczki. Rozgrywki w 
pierwsze] turze 

zajmą ro terminów. 
w drugiej również dziesieć, czyli w 
sumie dwadzieścia terminów bedzie 
zaietych przez rozerywki o mistrzo- 
stwo. Ponieważ dotychczas roz- 
ervwki zajmowałv terminów. 
wiec zysk wvnosi raptem... dwa ter- 
minv. Można przeto śmiało powie- 
dzieć iż w tej dziedzinie Liga nie 
weszła na drove noprawy. 

Drugim ważnym problemem 
iest. iak bedzie wvrladała strona fi 
nansowa rozorywek o mistrzostwo 
Liei. Tak wiadomo. frekwencia pu 
bliczności na zawodach mitkarskich 
spadła od roku 1031 

okółó 20 procent. 
Reforma uchwalona onesdai nie ro 
kie poprawy. 

Zniesienie zakazu  konknrencii 
Test może dla Krakowa wvysodne, ale 
dla innvch miast jest nosorszen'em 
sytuacji finansowej Rozerywki w 
pierwszej turze beda mialy przypu- 
Szezalnie mniejsza siłe atrakcvina 
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niż rozgrywane według dotychcza” 
sowego sposobu. Jeżeli skutkiem te 
go zainteresowanie się publiczności 
zwróci się do innvch sportów, to wat 
pliwe iest, czy rozgrywki jesienne 
ściagną publiczność zpowrotem na 
boiska piłkarskie. Przvypuszczać na- 
leży, iż»niektóre ośrodki piłkarskie 
nie będą miały sposobności grać ze 
soba, inne będą rozgrywały ze soba 

aż po cztery mecze. 
Wszystko to nie wskaz“ e na to, by 
podział Ligi przyniósł klubom ligo- 
wym poprawę ich finansów. 

Przy przeprowadzeniu reformy 
nie pamiętamo o A klasie. Drużvnv 
A klasy w dalszvm ciagu nie bedą 
mogły rozgrywać zawodów z przecią- 
żonemi rozerywkami klubami ligo- 
wemi. Klubv A klasy domasala się 
kontaktu z Lisa, czego dowodem sa 
wnioski P. Z. P. N. o zniesieniu Ligi 
lub stworzeniu wiekszej ilości Lig. 
Niewatpliwie na walnem zebraniu 
P., Z. P. N. delegaci Ligi usłvsza ży 
czenia przedstawicieli klubów A kła 
sy w tvm kierunku. 

Reforma wykazuje 

wiele ujemnych stron, 
jeżeli chodzi o strone cżvsto sporto 
wą, Może się wydawać, iż klub, któ 
ry zdobedzie 6 punktów. weidzie do 
grupy finałowej i tam nie wvera a- 
ni jednego meczu. Klub. który w 
nierwszei fazie miał również 6 pun- 
któw. ale gorszy stosunek bramek 
wygra w erupie walczącej o spadek 
wszystkie mecze. Mimo zdobvcja 
rótu punktów, pozostanie na siód- 
mem miejsc w tabeli zawodów o 
mistrzostwo. podczas edv klub no 
przednia wspomniany. na szóste. 

Niewatpliwie życie wvsunłie esz- 
cze inne problemv. Svstam rozeTrv- 
wek jest nieprzemyślany. nonicwaz 
był wynikiem tarrów i ustepstw de 
leoatów bioracych udział w walnem 
zebraniu. 

Kogo wiec ten system zadowoli? 
Dziś trudno na to odpowiedzieć. po 
roku bedzie jeszcze trudniej. 


Kwestia reformy rozgrywek 


wymaga jeszcze aprobaty walnego zgromadzenia P.Z.P.N. 


Po uchwaleniu przez walne ze- 
branie ligi pilkarskiej podziału klu- 


bów ligowych na dwie grupy, kwe: 
ŝtia reformy rozgrywek wymaga 
jeszcze ostatecznego uchwalenia 
przez walne zgromadzenie Polskiego 
Zwiazku Piłki Nożnej. które odlse- 
dzie się w dniach 18—10 lutego br. 
Płk. Izdebski, który rszez cztery 
lata bv? prezesem Lici P. Z, P. N. 
został przez walne zebranie ligi mia 
ńowany 
członkiem honorowym. | 
Do wydziału gier 1 dvscvpliny Ji- 
przewodniczacy pik. 


gi wybrano: i 
dypl. Goebel, członkowie pp.: Gar- 
bień. Śliwiński. Szenaich, Porębski. 


Kublin. Smid. 

Drużyna krakowskiej Wisły ma 
grać w drueiej połowie maja w pót- 
ńocnej Francji oraz w Belgii, a re- 
prezentacja Krakowa jedzie w kwiet 
miu do Holandii. Obie te imprezy zo 
stały zozganizowage przv pomocv 
red. Hauptmana, dziennikarza pol- 


skiego. przebywającego od kilku 
lat w Belgiji. 
Pódczas walnego  zgromadze- 


nia ligi ustalony został również tef- 
minarz rozgrywek ligowvch dla 
wiosennych mistrzostw w dwóch 
grupach: zachodniej i wschodniej, a 
mianowicie: 

Grupa zachodnia: 2 kwietnia: 
Cracovia—Podeórze: 09 _kwietnia: 
Wisła—Ruch,  Warta—Podeórze: 
17 kwietnia: Ruch—Podsórze; 23 
kwietnia: Garbarnia — Warta; 30 
kwietnia: Warta— Wisła, Podgó 
rze—Garbarnia. i 

4 maja: Wisła—- Cracovia. Ruch 


maja dzień P. Z, P. 
N.; 14 maja: Cracovia—Wistai 2 
maja; Garbarnia—Cracovia, Warta 

eh: 24 maja: Wisła—Podeó- 


—arbarnia; 7 


— JA | 


rze; 4, mwia—Wisła— Garbarnia, 
Warta—Podeórze, Ruch — Craco- 
via, 


ro czerwca: Podgórze — Ruch; 
II czerwca Cracovia—Wisła, Warta 
Garbarnia; 15 czerwca: Podzórze— 
Cracovia: 18 czerwca: Wisła— War 
ta: 25 czerwca: Warta—Cracovia, 
Garbarnia = Wisła; 29 czerwca: 
Rauch-=W ista. í 

2 lipca: Cracovia — Garbarnia, 
Ruch — Warta; o lipca: Garbarnia 
— Podgórze. Cracovia — Ruch; 10 
lipca: Podgórze — Wisła, Garbar- 
nia — Ruch. 

Grupa wschodnia: 23 kwietnia: 
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Jazda plakietowa do Zakopanego. 


Udział automobilistów z całej Polski. 


W Zakopanem odbyło się pos:e- 
dzenie delegatów . Krakowskiego 
Klubu Automobilowego i członków 
komisji sportowej zarządu miasta i 
uzdrowiska w sprawie, organizacji 
zimowych imprez sportowych. U- 
stalońio, że w dniu 25 lutego odbe 
dzie się zimowa jazda mplakietowa 
do Zakopanego organizowana przez 
RKA dla automobilistów 


z całej Polski 

ze startem z miejsca zamieszkania, 
a nie jak dotychczas z Krakowa. 
Poza tem następnego dnia t. i. 26 lu 
tego odbędzie się na dużym stadio- 
nie samochodowy wyścig torowy. 
Poza wyścigiem wozów Wwyśčigo- 
wych i sportowych odbędzie się wy- 
ście motocyklowy. 


Komunikat naczelnej reprezentacji 


zrzeszonego sportu w Polsce. 


Zarzad Związku Polskich Zwiaz- 
ków Sportowych wydał w głośnej 
sprawię ataków na Polski Zwiazek 
Bokserski w związku z ekspedvcią 
do Niemiec komunikat treści nastę 
pujączi: W zwiazku z ukazaniem sie 
w prasie codziennej i fachowej ata- 
ków na PZB, z powodu pobrania od 
Niemieckiego Zw. Bokserskiego o- 
płat za paszporty, pomimo otrzyma- 
nia paszportów bezpłatnych — za- 
rząd Z. Z. iako á 

naczelna reprezentacja 
zrzeszonego sportu w Polsce podaje 
do wiadomości nastenunjące wyjaś- 
nienie: 

Zarzad Zw. Pol. Zw. Sport. spo 
wodował zwrot Niemieckiemt Zw. 
RBoksorskiemu nadnłaconej sumy zł. 
s21.8o. PZB. wysłał tę sume dnia 
21. XII, przvyczem należv stwier- 
dzić. że przy odbiorze pieniedzy Pol 
Zwiazek Boksem:ki zaznaczył. 
iż po nowrocie do kraju. noleci olLli 
czyć faktyczne kosztv wvrobisnia 
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paszportów, a nadwyżkę zwróci Nie 
mieckiemu Zw. Bokserskiemu. W 
ten sposób sprawa wobec Niemiec- 
kiego Zwiazku Bokserskiezo została 
definitywnie wyczerpana. 

W związku z tem Zarząd Z. Z. 
wyjaśnia, że w wypadkach otrzyma 
nia nawet bezpłatnych paszportów 
organizacie sportowe obowiazane są 
do uiszczania poza opłatami stemplo 
wemi, które wynoszą minimum 11 
zł. od osobv oraz er. S$ za każdv za 
łącznik, nie liczac kosztów fotografii 
i niezbednych blankietów; także o 
płat na rzecz Funduszu Olimpiiskie 
go po To zł. 
od bezpłatnego lub zł £ od ulgowe- 
eo paszportu zagranicznego. 

Wkońcu Zarzad Zw. Polsk. Zw. 
Sportowvch stwierdza. że zasadni- 
czemu stanowisku swemu, dykto- 
wanemu dobrem imieniem sportu 
polskiego wobec Polskiesmo Zw. Bok 


| Riego dał pełnv wvraz 


Sport w kilku słowach. 


(—) Według oficjalnej statystyki frekwen- 
ci! publiczności na meczach A-klasowych w 
Łodzi w roku 1932 najwięcej publiczności gro- 
madziły mecze Hakoahu gdyż ogółem 11.925 o- 
sób. na drugiem miejscu figuruje ŁTSG z (lo- 
ścią 7767 zaś na dalszych — Widzew 6.060, 
4) Turyści 5545. 5) ŁKSIb — 2.150, 6) WKS 
— 1959 7) SKS — 18%, 8) Wima — 1876 
9) PTC —- 1.456, 1 10) Orkan — 495 osób. O. 
aólna frekwencja na meczach A-klasowych w 
r. 1932 wynosiła 41.142 osób w tem 32.083 o- 
sób odwiedziło mecze o mistrzostwo, zaś 
9.059 osób mecze towarzyskie. W klasie B w 
r. 1932 ohecnych było na meczach  oxółem 


0636 osób zaś w klasie C — 2.463. W klasie 


B najwiekszą flość publiczności skupiły mecze | 


łódzkiej Makabi, gdyż 5.177, przed Lechią 
Tom.) 1.534 osób. Kruszeenderem 835 Sokołem 


RASZYN. piątek. 


11.40 Przegląd prasy polskiej 
meteor. dla komunik. lotniczej 
czast. 12.05 Program na dzień 
Muzyka z piyt  qramofonowvch. 
kom, PIM. [3,20 Urz. kom. PIM. 1510 Kom 
Państw. Inst Eksport. 15.15 Kom. Gospodarczy 


11.58 Kom 
11,58 Svenał 
bieżący. 


15.25 Chwiłka lotnicza f przeciwgazowa. 15.30 


Angielski 
J. |<hmielewskr przez jeden dzień w Beriinfe, któ- 


Chwilka morska íf kolonkiłna. 1535 
(Linguaphone), 1550 Arje į pieśni w wyk. 
Kiepury (płvtv). 16.25 Przegląd wydawnictw 
perjodycznyci 15,40 Odczyt ze Lwowa. 17.00 
Koncert ork, dętej. W przerwie kom. dla żegtu- 
gi i rybaków, 1755 Program na dz. nast. 
1800—1950 Muzyka lekka. W przerwie wiad 
bieżące, 1350 Kom. dla narciarzy z Krakowa. 
1900 Rozmaitości. 19,20 „Przegląd roln. pra- 
sy kraj, I zagran.* z Wilna. 19.30 Felieton p. 
| t „Wszystko tó już było..* wyzł. p J Was- 
| niewski, 19.45 Pras. Dz. Radjowy. 2000 Pora- 
|danka muzyczna wygl. dr. A 
20.15 Koncert symfoniczny. 22.40 Wiadomości 
sportowe. 22,45 Dod. do Pras. Dz. Radjowego. 
12255 Urz. kom. PIM. f kom. policyjny. 23.00-. 
124.00 Muzyka taneczna. 


22 p. p. — Pogoń, Warszawianka 
— Ł. K. S, Czarni — Legia; 30 
kwietnia: Ł.K.S. — Czarni. Pogon | 


» maja: Warszawianka — Czar-! 
ni, Pogoń — Legia, 22-p. p. — 


K. S., 14 maia: Warszawianka — 22 
p. p. — Czarni, Legia — Warsza- 
wianka, Ł.K.S. — Pogoń; 25 mala: 
Pogoń — 22 p. p.: 28 maja: Czarni 
— Warszawianka, Legia — Ł. K. 8. 

11 czerwca: Legia — Pogoń. 
Czarni — 22 p. p.. Ł. K. S. — War- 
szawianka: 18 czerwca: Posoń — 
Ł. K. S5., 22 p. p. — Warszawianka, 
Legia — Czarni: 25 czerwca: Po- 
goń — Czarni, Warszawianka — Le 
gja, L. K. S. — 22 p. D. 

I lipca: Czarni — Ł. K. S. — Le 
gia, Warszawianka — Pogoń. 


Bokserzy pod kontrolą. 


Słuszna interwencja lekarzy. 


Ostatnie tragiczne wypadki na rin- 
tach we Lwowie i Białymstoku wy- 
wołały zrozumiałe poruszenie w opinii 
nublicznej. Powszechnie domagano się 
roztoczenia nad zawodnikami ściślej 
szej kontroli lekarskiej. Ostatnio w Wil 
ie miejscowa Poradnia Lekarska przy 
Ośrodku W. F. postanowiła zabronić 
bokserom walk bez uprzedniego bada- 
itia lekarskiego w poradni, przyczem 
Kierownik poradni p. kpt. Gołyński za- 
strzegł się że w każdym wypadku 
badać przed zawódami nie będzie, to 
takie badanie 

nie może być miarodajne. 
Bokserzy wileńscy zatem będą musieli 
udawać się stale na badania lekarskie. 
Taka ciągła kontrola poradni niewątpli- 


- 


wie przyczyni się do zmniejszenia ilo- 


sci wypadków na ringach. 


Pogoń — Czarni. 
Lwowskie derby hokejowe. 


We wtorek wieczorem odbyły się 
we Lwowie miejscowe derby hokejo- 
we, zakończone zwycięstwem Pogoni 
pa Czarnymi w stosunku 3:2 (2:2, 1:0. 

W pierwszej fazie gra prowadzona 
była w szybkiem tempie i na dobrym 
poziomie. W drugiej tercji tempo stab- 
mie. W trzeciej gra 

staje stę cha0tyczna, 
|przyczem Pogoń ogranicza sie iedynie 
|do utrzymania wyniku 


Warszawianka, Lerija — 22 p. D. | 


| „BEZDOMNI“ 


na ekranie kina „Splendid“, 


| „Bezdomni — w oryginale „Droga do ży- 
i cià” — to film o bezdomne) młodzieży rosyj- 
skiej., o strasznej pladze  „bezprizornych." 
włóczących się całermmi stadami po Rosii wsku. 
itek okropnej nędzy lat powojennych. To o- 
braz walki o tę młodzież o opanowanie iej a- 
|narchistycznych zbrodniczych instynktów o 
| właczenie jej w uspołeczniony ład pracy. 
| Bezdomni — to istoty o wilczym tempera- 
j menciè, w łachmany odziane. których życie 
| tak nmieprawdopodohnie wcześnie doświadczy 
| lo. Docna zdziczałe , zżarte chorobami i nę: 
dzą, cuchnace marnym tytoniem i wódką — o 
dziecinnych jeszcze twarzach i ciałach 

A osaczony wśród wyjącej i złorzeczacej 
zgrał — pedagog o jasnej twarzy jedną w od- 
| pow$edzi na broń: 

wybuch śmiechu! 
Śmieje się z tych trudności. aby przem'enić 1 
uratować to stado straceńców; on je prze- 
zwycięży. Ta kalosałna dawka  optymiznm 
mogłaby chyba kamienie ożywić, a cóż do- 
piero ich — zdziczałe audytarium. 

I to jest punkt wyjścia. którego cafy flim 
jest lozicznem rozwinięciem. Bo niebywały 
eksperyment udale ste w zupełności, 

Podkreślić należy czynnik  .aprioriczne. 
go” optymizmu: 

do człowieka, 


podekcie 

kimkołwiekby nie byt. zawsze od lepszej Strony 
(np. powierzenie pieniędzy na zakup prowian- 
tów notorycznemu złodziejowi.) 

Zasadniczym podkładem ti!mu reż. Miko- 
łaja Ekka jest entuzjazm 

Stąd rozmach artystyczny inwencji twór- 
czej spłata się z rozmachom tematyczno-wy- 
chowawczym. Szereg 
doskonały rytm. Fotografja piekna, 
weze w sowieckśch filmach. 

Materłjał dźwiękowy filmu jest rewelacyi- 
my. Słowo. jako czynnik wyłacznie emocio» 
nainy (bardzo surowy. bardzo twardy — tem 
większe roblacy wrażenie). od czasu do cza. 
su do czasu wzmarany rpzez nastrój muzwkł 
f chóralnych pieśni. Pkk osłaga ta drogą har- 
monńje dźwiekowo-wiznnina. Lecz 1 napisy z fil 


mu niemego utaj zmartwychwsłiają I przyłą- 
czaja sie do szaregu lanych emocjonujących 
«lementów. 


PTR CZy OO DA NUTA UDAC PORZE ORT 


RADJO-RĄCIK. 


12.10 
1320 rz. 


Simonówna. | 


(Zęierz) — 485. Burza  (Pabj.) — 427 Sokół 
(Pabj.) — 422. Tur (Łódź) — 3885 Łd W 
kiasie C pod względem frekwencji na pierwszem 
miejscu figuruje ZSSG Zd. Woła — 581 osób. 
| przed Huraganem — 364, Turem (Pabi) — 
260 Jutrzenką — 188. SKS (Aleksandrów) 
159 Bar.Kochbą — 128 osób í t. d. 

(=) Wkrótce odbędzie się w Łodzi sensacyj. 
na walka bokserska Majchrzycki — Chmielew 
ski. na zawodach organizowanych w dniu 2 
lutego przez klub IKP. Walka ta zapowiada 
się niezwykle atrakcyjnie z tego względu, że 
d czisu zwycięstwa Chmielewskiego nad Mal 
| chrzyckim przez k. o. mie odbyła się dotych- 
czas walka rewanżowa. Świetny technik pole 
skl Majchrzycki wycofał się nawet na jakiś 
jczas z ringu, obeenie zaś wraca do swej daw. 
nej formy którą wykazał w ostatnich swych 
walkach. 


| (—©) W dniu wczorajszym powróch do Eo- 
zi po triumiech w Sztokholmie — doskonały 
pięściarz łódzki Chmielewski Chmielewski 
jest ze swego wylazdu do Szwecji b. zadowo- 
lony i wyraża się z uznaniem go  serdecznem 
stosunku wzziędem niego tamtejszej publiczno- 
ści, zwłaszcza po perwszem jego zwycjęst. 
wfe przez k. o. Chmielewski dostał w nagro- 
jse za wygrane walki b. ładny puhar i pamiąt- 
kowy album W drodze powrotnej bawił 


ry zwiedził powierzchownie i który wywar! 
ra nim podobnie, jak f Sztokholm sflne wraże. 
nie, 

(=) W madchodzącą sobotę odbedzie stę w 
lokalu Hakoahu przy ul. Piotrkowskiej doroćz- 
re Walne Zebranie Łódzkiego Okręgowego 
związkn Qier Sportowych, ma którem prócz 


| wyboru nowych władz poruszone będą aktus 


álne sprawy ! rozpatrzone wnioski klubów 
wpłynęło w roku bieżącym 
niewiele. 


| których nacgół 
| 
| 


Ruud skoczył 76 metrów. 


| Brawurowy pokaz narciarza. 


| Słynny olimpijski narciarz norweski: 
|Birger Rund startował przed kilkoma 
dniami w Niemczech ha międzynarodo- 
(wych zawodach narciarskich. W sko- 
kach Rumd uzyska? 73 mtr. a następnie 
poprawił poza konkursem na 76 mtr. 
Jest to pierwszy narciarz, który uży- 
skał taki wynik na terenie Niemiec. 


Bokserzy C.W.S. jadą 
do Łodzi i Krakowa. 

W niedzielę 22 b. m. CWS roze- 
gra rewanżowy mecz bokserski: ze 
Ziednoczonymi z Łodzi. Dnia 2 lute- 
go CWS walczyć będzie w Krako- 
wie z Wawelem. 


Linja tramwajowa Nr. 16 
zostaje skasowana. 

Dyrekcja Kolei Elektrycznej Łódzkiej 
S, A. zawiadamia niniejszem, że od niedzie 
li dnia 22 stycznia 1933 roku linja tram- 
wsjowa numer 16 zostaje skasowana. Nato 
mast bieg linji 6 zostaje zmieaiony w na- 
siępujący sposób: od Dołów (ul. Brzeziń 
ska) przez plac Kościelny į plac Wolnoć- 
ci ulicami Gdańską, Żeromskiego, Radwań 
ħa, Piotrkowską, Główną i Rokicińską do 
Szpitalnej (Widzew) í zpowrotem. 


Co zgotować jutro na obiad? 


Zupa grzybowa. 
Kartofla e purée i juja na twardo | 
w pomidorowym sosie 

Legumina ryżowa. 


Sir t 


Życie ekonomiczne. 


NOTOWANIA ZŁOTEGO ZAGRANICA 

Londyn, złoty (za 1 ft. st.) zamk 2987 
Paryż, złoty (za 100 złotych) 28700; Praga, 
wpłaty na Warszawę (za 160 złotych( 377.05 
—379.05; Wiedeń. złoty czeki-—79,31 79,70 
bankn. 79.15—79,75; Zurych złoty (za 104 zła. 
tych) zamkn, 58.15; Berlin, złoty (za 16% zło 
tych) nóty większe — 46.85—<7,25 wplary na 
Warszawę 47.10—47,30 na Katowice 47 10 
47.30, na Poznań  47.10—47.30, Gdańsk złoty 
(za 100 złotych) 57.50—57.70 telegraficzne 
wpłdty na Warszawę 57.58—57.70, 

Paryż. Londyn 65,78, Nowy 
Szwajcaria 493.25, Warszawa 287, 


BAWEŁNA, 

Nowy Jork 19 stycznia. Loco 6.20, styczeń 
€06 luty 6.07, marzec 6.10, kwiecień 6.15. 

Nowy Orlean, 19 stycznia. Loco 608, sty- 
czeń 6.04 marzec 6.09. maj 6.21. : 

Liverpool, 19 stycznia, Loco 5.25, styczeg 
4.96. luty 4.96, marzec 497, kwięcięń 498. 

Egipska, 19 stycznia, Loco 7.29  styddeń 
702, marzec 7.06, maj 7.15. 


Waluty dewizy i akcje 
na giełdzie warszawskiej 


WAHANIA KURSÓW DEWIZ, 
Niejednolity nastrój panował na zebranię 
giełdy pieniężnej. 
Gdańsk, Paryż, Praga oraz Nowy Jork — 
kabel i czek pozostały bez zmiany. 
Dewiza belgijska była słabsza o 5 fr, mą 
100 big, Londyn o 8 gr. na 1 funcłe, Mocbiej 


Jork 862 


kształtowały się dewiza na Zurych I ma Am 
sterdam; pierwsza zyskała 3 gr. na MO fr. 
szw. druga 5 gr na 100 fl. hol. 
ZMIENNY NASTRÓJ DLA LISTÓW 
ZASTAWNYCH. 
Grupa stołecznych papierów lokacyjnych 


była ożywtona. 4 i pół proc. Listy Zastawne 
Ziem. Warsz. były tańsze ó 0,50 proc., takież 
fisty mielskie Straciły 0.12 proc. 5 proc 1 8 
prog. Listy Zastawne m. Warszawy zwyże 
kowaty. plerwsze o 0.25 proc., drugie — o 0.63 
proc, 

PAPIERY PROCENTOWE. 

Premjiowa Pożyczka Budowlana ser. T 4168 
—41.75, Premi. Poż. Dolarowa, serja III 55.78— 
56, Premjówa Pożyczka Inwestycyjna 102.25— 
102.50. Państw. Pożyczka Konwersyjnd 1924 r. 
42.00 Konweęrsyjna Pożyczka Kolelowa 1926 r. 
37.25, Pożyczka Dolarowa 1919—1920 r. 57.25— 
57.50, Pożyczka Stabilizacyjna 1927 r. 55.75— 
25,25, Listy Zastawne Banku Rolnego 53.25; DU- 
sty Zastawne Banku Rolnego 94.00, Listy 
Zast Banku Gosp. Kraj. I em. 83.25. Listy 
Zast. Banku Gosp. Kraj. I em. 9400, Obliga. 
cje Komunalne, Banku Gosp. Kraj. II em, 83.25, 
Obligacje Komunalne Banku Gosp., Kraj. Tem, 
64.00, Listy Zast. Tow. Kred. Złemsk. w War- 
szawie 39—37.75, Listy Zast. Tow. Kred. m. 
Warszawy 45,33 Listy Zast. Tow. Kred, m. 
Warszawy 5150, Listy Zast. Tow. Kred, m. 
Warszawy 4475—4488. Listy Zast. Tow. Kred, 
m. Lublina 40.00, 


AKCJE — NIEJEDNOLICIE, 

Zebranie giełdy akcyjnej miało przebieg 
mało ożywiony. Do obrotów offcialnych do- 
szło jedynie w dwóch grupach: bankowej í 
cukrowniczej. Akcje Banku Polskiego nabywa» 
no po Cenię o 2 zł. niższej, w stosunku do dals 
poprzedniego, z  cukrowniczych — akcja 
Warsz. Tow. Fabryk Cukru zyskały 15 gr, ma 
sztuce (ost, not, urz. 5 b. m.) 


KURSY AKCYJ, 


Bank Polski 8050 Warsz. Tow, Fabr. Cu. 
krm 15.40, 


GIEŁDA ZROŻOWA, 


Warszawa, 19 stycznia. Urzędowa cedufa 
"dełdy Zbożowo—Towarowei, ceny za 100 ke. 
parytet wagon Warszawa, w handlu hurtowym, 
ladunek wagon.; kursy ustalone na podstawia 
cen głełdowych: pszenica jara czerwona sztdłe 
stà 775 gi. (132 f) 27.50—28.00: pszenica jedno- 
Ita 742 gl. (126 ft) 7700—2750; pszenica zbie- 
rana 731 gl (124 f) 2600—2650. Ogólny obrót 
1.335 ton, w tem żyta 190 ton. Usposobfenie sta. 
le. Resztą notowań bez zmian. 


Co nas po pracy rozweseli? 


Teatr Miejski — Piac paryski 13. 

Teatr Kameralny — Medor. 

Teatr Popularny — Peppina, 

Wesoły Wieczór — 7abawki dla Łodzi. 

Adria — | Dwa! pechowcy (Slim } Grim), ? 
Dola 4 nfedola (Luurel i Hardy). 

Bajka — Gehenna kobiety. 

Capitofj — Blond Venus. 

Cofsó — 1 Wołga, Wołga... Il. Szalony TY 
cerz. 

Czary — Podniebni rycerze, 

Grand Kino — Śpiew... dziew» 
czyqa. 

Ludowy — Duża sala: Znajoma z wagóm 
sypłalnego. Mała sala: | Diabelski  ieżdziec 
Il. Postrach pustyni. 

Luna — f petai, 

Motro — I Dwaj pechowcy wj i Grin 
JI Doła 1 niedoła (Laurel ( Hardy). 

Oświatowy — Przygody Tomka Qawvtra 

Palace — Ziemia niczyja. 

Pan — |. QGdzie Wschód jest Wschodem, 
Il. O czem śnią dziewczęta. 

Przedwiośnie — Żona na jedną moc. 

Rakieta — Dziewczę z Montparnasn. 

Splendid — Bezdoamit. 

Stylowy — Pożądana, 

Sztuka — Nasza jest moc. 

Zachęta — Łzy 20-to letniel. 


WINSZUJEMY. 
Jutro:  Fabjanowi. 
Wschód słońca 7.34 
Zachód — 15.59 
Dłygość dnia 8.25 
Przybyło dnia 0.39 
Tydzień 3. 


całus... 


Śpij z podciągniętemi kolanami. 


Nadmiar soli utrudnia oddech. 
Rady lekarza chińskiego. 


Lekarze chińscy posiadali poczu 
ciè wysokiej godności swego zawo- 
du i nietylko leczyli chorych, lecz. 
co ważniejsze, zwracali jeszcze więk 
szą uwage 

na zachowanie zdrowia. 
Zresztą, lekarz chiński był opłacany 
przez pacienta nie za czes jego cho 
robv, lecz za czas zdrowia. 


Poniżej podajemy, streszczenie za 

leceń lekarza chińskiego, uiete w 4 
główne punkty: 
„ 1) Uprawlaicie cnote, pisze me- 
drzec chiński, a to drora regulowa- 
nla swego serca. które iest dla czło- 
wieka tem, czem korzenie dla drze- 
wa i zródłem dla strumienia: zada- 
walajcie się swym losem. 


Jeżeli fortuna wasza się popra- 
wi. wspominajcie cześciej nie o tem 
czego nie macie, lecz o tem, 


czego nle mieliście: 

inaczej zawsze będziecie pożadać i 
nedv nie  potrafici- zasnokoić 
swych żvczeń, Jeżeli sprawy wasze 
się popsuią, mówcie do siebie: wv- 
starczy mnie, to co zostafe: można 
mnie pozbawić mienia, lecz nigdy 
spokoju serca. które rest naiwiek- 
szym ze wszystkich maiatków. 

2) Tedzcie śniadanie wczesnvm 
rankiem; wdvcha się przez nos LO, 
wietrze, dar nieba. a przez usta sie 
ow sokami ziemi. Niedy nie na 
cży 

wychodzić z domu naczczo. 

ledzcie dobry obiad w środku 
dnia. Niech daja wam  zieść na o- 
blad naiprostsze rodzaje miesa: sa 
onę naizdrowsze | najpożywnieisze. 
Unikaicie za wszelka cene pewnvch 
potraw, które służa iedvnie do bu- 
dzenia apetvtu, Naiwiecej należv 
wystrzegać się przyprawiania dań 
nadmiarem soli, bo sól zmniejsza 
szybkość obiegu krwi I utrudnia od- 
ech. 

Podczas pożywienia 
woli 


jedzcie po- 


I dobrze żujcie, 


Nie zaspakajajcie waszero apetv 
tu tak. abv, wstając od stołu, czu- 
liście się całkowicie naiedzeni; obfi- 
tość jedzenia zaburza żoładek i szko 
dzi trawieniu. 

Jedzcie kolacię wcześnie I umiar- 
kowanie, Lepiej zwiększyć liczbę po 
siłków, aniżeli ilość, Nie kłądźcie sig 
spać przęd upływem 


2-ch godzin po jedzeniu. 


4) Zaraz po obudzeniu się nacie- 
raicie sobie reka pierś około serca. 
a to, bv spowodować u samego źró- 
dła lepszy obieg krwi. 

Strzeżcie się uderzeń powietrza 
z taka samą starannością 


jak I uderzeń strzały, 


Zimne powietrze zamvka pory ' w 
ten sposób przeszkadza  wvdziela- 
niu sie potu. To też nawet w lecie. 
dv nosi sie lekkie stroje, należy 


LL 


pokryć brzuch szerokim  bawełnia- 
nym pasem. 

4) Gdy sie rozbierzecie, by się 
położvć do łóżka. natrzvicie sobie z 
całej siły i jak najdłużej stopy. Na- 
cierajcie dopóty, dopóki nie odczuje- 
cie 

wielkiego goraca. 
Nastepnie poruszajcie każdym pal- 
cem waszej nori. 

Zaraz po położeniu sie do łóżka 
usypiajcie wasze serce; chcę przez 
to powiedzieć, że należv ie uspokoić 
i odrzucić precz wszelką myśl, któ 
raby mogła 

zakłócić sen, 

Kładźcie się na bok lewy lub pra 
w- podciaeniicie kolana i zasvpiar- 
cie w tei pozvciit. Po każdem obudze 
niu się wvciagalcie się w waszem 
łóżku: iest to dobry środek dla spo- 
wodowania lepszei cyrkulacii krwi. 


„E C HO* 


Piękny podarunek carycy 


Pamiątkowa waza. 


W tych dniach stowarzyszenie 
Przyjaciół! Luwru“ ofiarowało do zbio 
rów tegoż Luwru, wazę srebrną, z ta- 
kąż podstawą, rzecz wykonaną przez 
głośnego złotnika paryskiego, Jana- 
Mikołaja Roettier'a, w r. 1770, na za- 
mówienie ówczesnej carycy moskiew- 
skiej, Katarzyny II, dla jej:przejściowe- 
go amanta, księcia Orłowa. 

Jakim sposobem to arcydzieło sztu- 
ki jubilerskiej, wykonane w naiczyst- 
szym stylu Louis XV, znalazło się 
zpowrotem w Paryżu. skąd wyszło 

przed 160 laty, 

nie mówią gazety paryskie. Prawdo- 
podobnie. fakt ten zawdzięczać należy 
jakiejś „tranzakojij* sowieckiej. recte 
złodziejstwu. popełnionemu przez które- 
goś z dostojników sowieckich, czego 
plon wysłano na żądny zawsze podob- 
nych sposobności. rynek starożytności 
w Paryżu. 

Dość. że piękna waza znalazła sie, 
z pewnością, na właściwszem miejscu, 
ariżeli przez 160 lat. 


Lot ślizgo©o 


Nr, ts 


wy węża. 


Fenomen w faunie australijskiej, 


Wszystkie rodzaje latających wę- 
żów, które spotykamy na wyspach ota- 
czających Australię, latają w jeden i ten 
sam sposób. Mianowicie postępują tak 
że rzucają się z drzewa z wysokości 15 
do 20 metrów i przez cały czas spada- 
ma trzymają swe dlugie cielsko 

sztywnie wyprostowane. 

Wężę te sa specjalnie uzdolnione do 
wyczyniania takich sztuk, gdyż na dol- 
nej powierzchni ciała posiadają one sze- 
reg tarcz o pstrem zakończeniu. Tarcze 
te wąż może swobodnie rozsuwać 


przez co nadaję swemu ciału kształt la= 
tawca. Dzięki temu właśnie może potem 
poruszać się lotem ślizgowym i opadać 
na ziemię 
zwolna į bez szwanku, 

Badacze fauny egzotycznej przekona 
li się też. że w chwili „startu“ wąż ode 
pycha się od drzewa bardzo silnie przy 
pomocy swej żelaznej muskulatury co 
również nadaje jego ciału pewien roz- 
pęd w kierunku poziomym i przeciw- 
działa nagłemu  pionowemu opadan'u 
ciała pod działaniem siły ciężkości. 


XOL- 


„Pulowerek” za jedną markę. 


Berlin zamienił się na wielki bazar. 


Cudzoziemiec, przybywający obecnie 
do Berlina, nie może się oprzeć wraże. 
niu, że to wielomilionowe-miasto wy- 
sprzedaje się całkowicie poto, 
tej wielkiej licytacji zwinąć manatki 


ROMICZNE ZARAZY „DORY. 


WOJENNE PRZYKROŚCI WR. 1933. 


DZIWACTWA ANGIELSKIEGO USTAWODAWSTWA. 


Niemal w każdym kraju znaleźć moż 
ua przepisy prawne, które w  niektó- 
rvch okolicznościach przybierają chara- 
kter śmieszności. Ogół każdego państwa 
reaguje na nie zgodnie z charakterem 
narodu, przeważnie ośmieszałąc podob- 
ne przepisy w popularnych piosenkach 
W Anglii także trafiają się dziwactwa u- 
stawodawstwa. Jest zwłaszęza jedno 
prawo. nazwane „Obroną prawa państ- 
woweęgo (Defence of the Realm Act“) 
które stanowi najbardziej absurdalny 


zbiór przedawnionych i małostkowych 
zakazów, jaki tylko wyobrazić sobie 
można. 


Humor anglosaski zemścił się na tem 
prawie, przezywając go D. O. R. A. wed 
iux jego inicjałów. | Dora, jak tatwc 
wyobrazić sobię można. w fantazji lud- 
ości wkrótce przybrała postać starej 
kderltwej, kapryśnej i despotvcznej ko- 
biety, która twardym knutem karci 
śmiałków, uchylających się od kj dekre- 
tów. Tylko, że te dekrety zdają sie po- 
chodzić z czasów odległych, gdy ży- 
cie płvnęło spokojną falą. wnętrza mie- 
szkań oświetlałv się świecami, a -zacni 
obywatele miejscy wracali do swych 
domów o zmierzchu. y 

Wobec zmiany zwyczajów i obycza- 
jów Dora przestała bvć „na czasie”, Nie 
przejmując się tem wcale, 

z uporem trwa przy swoich zakazach. 
ignorując szereg wynalazków i form no- 
woczesiiego życia, które wymawałvby 
ustaw dodatkowych. Z tej ignorancji zac 
nej Dory wynika cały szereg sprzeczno- 
ści i niesłychanvch absurdów. Dora sta- 
la się zaprzeczeniem wszelkiej logiki 
przy triumfie arbitrażu. 


Wielkie czasopismo angielskie „Ilus= 
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Strażak tańszy od policjanta. 
Ciekawy wynik oryginalnej ankiety. 


„Mało kto wie o tem, że każdy 
tanin może zwrócić się do. prefektury 
z prośbą o przysłanie mu do mieszka- 
nja policjanta dla ochrony osob,stei. Pe- 
wien dziennikarz postanowił sprawdzić, 
Czy tak jest į zatelefonował do policji. 

— Czy pan urządza przyjęcie wie- 
Gzorowe? — zapytano go. 
| Owszem ! 

=- Świetnie. Policjant w  umiformie 
będzie kosztował pana 16 franków. Po 
północy o fr. drożej, 

'— A policjant po cywilnemu? 

-== Ta sama cena. 

— A czy można prosić o przysłanie 
na przyjęcie strażaka? 

— Oczywiście. Strażak 

kosztuje 14 fr. 
Po północy taryfa podwójna. Za dr. 
Ses? strażaka pobłera się dodatku } 

Efe 

Po tej rozmowie dziernikarz zatele- 
ioan do koszar gwardji republikañ- 

iej: 

— Urządzam u -siebie przyjecie wie- 
czorowe. Chciałbym, ażebv przed drzwia 
mi mego mieszkania stali pwardziści. 

— Prosimy bardzo! W zwykłym 1. 
niformie szeregowiec 7 franków, pluto- 
nowy — 9 fr. 

— A w umiformie galowym? 

— Galowe mundury gwardziścji ma 
ją prawo nakładać tylko na przyjęcia u 
prezydenta republiki. Ale może pan ob- 
stalować konnych gwardzistów. 

— Co to kosztuje? 

— 16 fr. za wszystko razem, to zn. 

zą rwardziste | konfa. 

Po krótkim namyśle dziennikarz, 


] 


a 


Redaktor naczelny; Francisżek Probst, 


z 


ry. | przyjemności tej zrezygnował: gwardzi- 


sta na koniu wydał mu się zbyt skom- 
plikowanem up.ększeniem jego przyjęcia. 


trated London News“ z dowcipem poda- 
je najbardziej uderzające niedorzeczno 
sci Dorv w zabawnie ilustrowanym ar- 
tvkule pod tytułem: „Na co Dora pozwa 
lą i czego Dora wzbrania* 

Największem pragnieniem. surowej 
damy, z którem pogodzić się nie może 
rytm gorączkowego Życia zachodu. 
jest przepis, zakazujący kupna artyku. 
łów pierwszej potrzeby po godzinie í: 
mej wieczorem. 

Nie próbujcie zatem po oznaczonej 'po- 
wyżej godzinie nabyć tytoń lub pap.ero 
sy (w Anglji niema monopolu). W każ. 
dym sklepie po przepisowej godzinie 
spotkać się trzeba z grzeczna, ale sta. 
nowczą odmową sprzedaży. Tylko, że 
każdy kupiec z przebiegłym uśmiechem 

wskaże kl entowi auwlomat, 
umieszczony nazewnątrz sklepu. | oczy. 
wiście nikt zabronić nie może, by ku- 
piec zamienił paczkę na właściwą, o "le 


automat nie obsłużył klienta ulubjoną 
marką, 

Dora ignoruje elektryczność, a przy- 
najmniej jej zastosowanie. Zakazuje 


więc kupna świec po ósmej, wieczorem. 
Ludzie nowocześni ze względu ha żarów- 
ki elekiryczne nie lękają się tego za 
kazu, ale o, biada! jeżeli zaskoczy ich 
brak pradu po przepisowej godz nit. 

Co do spraw żołądka Dora okazuje 
większą tolerancję: a więc ludzie, któ- 
rzy do ósmej nie zaomatrzyli się w pro. 
wianty, mogą w sklepie spożywczym na 
być konserwy mięsne, jajka na fwar- 
do i inne artykuły, lecz nie wolno za» 
bierać św eżych jajek , ani świeżej ryby. 
Natomiast wolno zakupić rybę sma- 


żona w dowolnej ilości u tegoż kupca. 
Zresztą postanowienia Do są nie. 
przeniknione: Cukiermicy po ósmej wie- 


czorem nie mogą sprzedawać  drożdżo. 
wych castek z rodzynkami, natomiast 
sprzedaż biszkoptów dozwolona jest do 
9 i pół. Można  nabvć cukierki. napije 
mineralne, brzoskwinie, morele, figi, trus 
kawki, jeżyny, maliny i t. d. Lecz jest 
surowo wzbronione po przepisowym cza- 
sie żadać labłek i bananów! i 

W herbaciamiach lub sklepach z her 
i batą w pewne dni po godz. 18.ej nie 


Sport zimowy na jeziorach. 


Jeziora zachodniej 
ły się żugłowemi saneczkami. 
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Enropy pokryły sięwskutek silnych mrozów lodem i mludni 


Sport tea pochodzi z Holandji. 


Qdbito w drukarm Władysław: Stypułkow skiegę 


w Łodzi Piotrkowska 195 (Karolis P 


wolno sprzedawać herbaty w paczkach, 
ale wypić można dowolną ilość filiżanek. 


W domach towarowych o stałych ce 
nach można literalnie dostać zawrotu 
głowy od tego, co wolno i czego ni 
wolno. O pewnej godzinie można kunić 
puder, lecz nie wolno kupować 
on'u, 
lecz broń Boże! nie wolno — pendzla 
do golena; można kupić skarpetki, 
lecz nie dostanie się bawełny do cero- 
wania; wolno kupić pocztówki, lecz rie 
można nabyć ramek it. d. 


Wielkie lokale restauracyjne, otwarte 
przez noe całą, zmuszone są schować © 
ósmej wieczorem tace kwiaciarek, i me 
wolno już do godziny dwunastej roz- 
nosić kwiatów. ani owoców. Po północy 
jednak sprzedaż 
i trwać może do 
dnia, 

Nie wolno w sklepie kolonialnym Inb 
win'arni kupić półlitrowej bmtelki z ta 
kimkolwiek napojem wyskokowym, lecz 
nabyć ją można w dowolnym barze, Na 
tomiast wolno  kupcowi  kolonialnemu 
sprzedać ten sam napój w ilości jedne- 
go i pół litra. Dziennika wieczomego 
nie wolno kupować po ósmej w hiurże 
gazet, lecz można nabyć go na ułccy. 


W warunkach życia angielskiego, 
zakrojonego na szerszą skalę, 
się, że Dora zrodzić się musjała za 
czasów Cromwella, A jednak  ujrzasa 
światło dzienne w 1915 r., gdy cały tryb 
życia podporządkowany był przyjaz- 
dom i wyjazdóm żołnierzy na urlopie, 
Nie tłumaczy to pommo wszystko jej 
chaotycznych przepisów i ich trwałości. 

To też w ostatnich czasach uformo. 
wała się liga dla walki z Dora z inicja 
tywy kapitana Percy'ego Davis. 


rozpoczyna się znowu 


północy następnego 


wi 


by po | 


shamno 
można nabyć szczotkę do zębów, 
| 


i wyjechać. Wysprzedaże znane są wSs”ę- 
dzie ale to, co się dzieje obecnie w stolicy 
| Niemiec wygląda 

istotnie na ucieczkę, 2 
Na wszystkich oknach wystawowych wo 
łają do przechodniów przekonywujące 
plakaty — na wszvstkich domach w szą 
olbrzymie wezwania į zachęty. Wszvstka 
jednak za ile sprzedamy dziś za 10 fen. 
bo, co kosztowało 10 marek. kupcie, 
zwolnijcie nas od ciężaru prowadzenia 
owrzedsiębiorstwa ! 

To już nie 
— ło masową 
może, że to 

spryfny trick knnców, 

którzy sądzą, że zapowiedzią  zumetnej 
likwidacji przyciagną kliestele gdvż H. 
kwidacja to znaczy — wszystko za baz. 
cen! Dzś sądzić można o tem tvlso 
na podstawie zewnętrznego wyglądu a 
widok miasta jest taki, jaodvbv cały 
Berlin zamienił się na wielkie bazary, 
gdzie klientelę chwyta sie poprostu za 
rękaw i ciamnie do sklenu, gdvż wła. 
ścicjel za trzy godziny wwvieżdża į præ 
gmałby wszystko przed wyjazdem spie. 
niężvć, 

Wśród gór kapeluszy, rzuconych na 
rynek, z łatwością każdy wybierze sobie 
coś odpowiedniego 

za Sime... 35 fenimów. 

Za jedną markę można kupić pulowerek 
z prawdziwej weny, W skiepach z obu. 
wiem pantofelki damskie kosztuja od $ 
marek, półbuciki męskie — od 4 marek. 
W eleganckich sklepach para nończoch 
jedwabnych kosztuje 385 fen, Ale gdy 
kupującej pani i ta cena wyda sie zbyt 
wysoką, właściciel sklepu nachyla się 
jej do icha į szence: y 

— Niech pani idzie na bazar! Czwar 
te stoisko z prawej strony! tam są na 
sze nońrzochy za 10 fenieów! 

Sklepy berlińekie mttszą 

sprzedać swe zapasy, 

bo miszczą się, zestarzeją, a wszak pa 
trzebne są pieniadze na omlacenie ko. 
mornego i wydatk, bieżące. W tej chwż 
li mie można zastanawiać sję nad tem, 
czy kupiec bedzie máy? za uzyskane 
nieniadze znów zakunić nowy zapat 
iowaru. Trzeba przystosować ceny dó 
warumków. Jeśli fenfe iest tu pienia- 
dzem. trzeba. kalkulować na fen' gi a nie 
na marki, 


Pon eraicię Czerwony Hony | 


sporadyczne  Ikwidacje 
likwidacja Berlina. Być 


Nie całuj mnie! 


Wstążki z napisąmi na kapeluszach. 


Dla hygjenisty nie ma nic 
go, skoro to jest... niezdrowe. W Ohio 
pewien lekarz wzniósł ustawę przeciw 
ko całowaniu w usta. W Nowym Jor- 
ku szerzy się ruch, skierowany prze- 
ciwko całowaniu, jako zwyczajowi 
szkodłiwemu dla zdrowia. W Anzlii ma- 
łe dzieci na spacerach noszą na kape- 
luszach wstążki z napisami: „Nie całuj 
mnie!” 


Aczkolwiek w tych objawach jest 
może zbyt wiele przesadnej obawy 
przed bakterjami, to przecież mają one 
także 

swoje uzasadnienie. ` 


Choroby zaraźliwe niewątpliwie mogą 
być przenoszone przy całowaniu. Lite- 
ratura medyczna posiada liczne dowo- 
dy na to, szczególnie co do gruźlicy, dy- 
fterji i t. p. Zarazki choroby istnieją 
jcszcze długo po przebyciu choroby 
Ludzie chorzy albo chorowici nie powin 
m ani całować. ani być całowani. Sta- 
nowczo potępić należy obcałowywanie 
małych dzieci. Nie powinno się całować 
obcych dzieci. 


Jak wiadomo, jama ustna stanowi 
główne wrota dla wtargnięcia do orga- 
ilizmu zarazków choroby. które przez 
pewien czas pozostają w ustach, aż się 
odpowiednio rozmnożą. Zarazki te, któ- 
re dla danego osobnika mogą bvć nie- 
szkodliwe. przeniesione na dziecko 
przez całowanie wywołują choroby, któ 


święte-|rych przyczyny nie 


Zą wydawnictwo odpowiada 


potrafimy sobis 
wytłumaczyć. 


Podsłuchane. 


PRZYJACTÓŁKI 


Wiesz, że ten gruby Rumun powiedział 
mi dzik w nartach, że jetem najpiękniej: 
szą kobieig w całen Zakopanem. Jak my 
ślisz, czy mam z nim pójść dziś wieczorery 
La dancing? 

— Ależ, poco masz mu psuć to dobre 
wrażenie, które on ma o tobie, 


DZIECKO, 


U Konów odbywał się uroczysty brydż 
Pomiędzy gośćmi znaleźć można zawsze mt 
łych i subtelnych ludzi, którzy każdemu lu 
hig zrobić przyjemność. Pan Hecht z firmy 
konkurencyjnej ogląda dziecko odstóp do 
głów i mówi do Kona: 

— Jakie to ciekawe. Do ojca mały nie 
jest podobny, do dziadku nie jest podobny. 
Ach już mam—przecieżto jest wykapany 
pański prokurent Kuchel. 


Nu to pan Kon odpowiada  uszczypii* 
wie: 


— Dla mnie on może być podobay 
I tak dawno cofnąłem Kuchelowi prokurg 


Władysław Stypułkowski 


Za redakeję odpowiada: Roman Furmański, 
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